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f j um er pojedyńczy kosztuje 1 0 groszy.

1*3 ,,f' ważne nastręcza pytania.
) Czyli zgadza  się najprzód z słuszno
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,a— ,a ..W n,iej®ce kassy salinarnej krakow
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P'dem z prawem cywilnym, a naresz
cie z wyraźnym brzmieniem traktatów ad hot

Schónherg, do skutku nie przyszło.
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Vice-Prezes  Paprocki. 
Sekretarz 'Zawisza.

o . s w e g o ,  od  k a p i t a ł ó w  d u c h o w i e ń s t w a  k r a -
j owskiego, w nim jakoby lokowanych, opła 
jcac winien, s trąca przedewszvstkiein bank

Krakńw 24 sierpnia.
R z  ecz o funduszach skarbu, gminy , insty

tutów  , duchowieństwa i mieszkańców  
miasta Krakowa.

X I V .
(Kutegcryu fundu-zów z m-t. XVI. T ra k t .  dod. p łynących  )

(D okoń czen ie).

Co się tyczy kapitałów' duchowieństwa 
krakowskiego własnych, w Królestwie Po l
skiem spłaconych, a z tytułu, zabezpiecze
nia jakoby rządu tamtejszego w wieczystym 
poborze przypadającego od nich podatku ofia
ry, w banku Królestwa Polskiego lokowa
nych; summa ich pow iększa się z każdym ro
kiem, a to w miarę, jak  w skutku ustaw 
w Królestwie Polskiem wydawanych i do
pełnianych, są  wypowiadane i listami zasta -  
wnemi spłacane.

Stosownie do prawa w roku 1 8 3 9  przez 
rząd Królestwa Polskiego wydanego, upo
ważniającego właścicieli dóbr ziemskich, do 
zaciągnięcia now ej pożyczki z Tow arzystw a 
Kredytowego, w miejsce dotąd, opłatą pro
centu amortyzacyjnego przez lat 14  spłaco
nej, m n ó s t w o  kapitałów duchowieństwa kra
kowskiego w ł a s n y c h ,  k tó r e  s i ę  w  p i e r w s z e j  
pożyczce na dobra ziemskie z Towarzystwa 
Kredytowego zaciągniętej, pomieścić nie mo
g ły ,  ' i  spłaconemi nie były, znalaz ły  się 
z kolei hypotecznej, objęte drugą pożyczką 
Towarzystwa K redy tow ego , i z takowej 
spłacone zostały.

K ap ita ły  te wszystkie, wedle normy, przy 
pierwszej spłacie kapitałów w latach 1826  
i 1827  przez rządy Królestwa Polskiego i 
W .  M. K  rakowa przyjętej, [ rzelane zo
s ta ły  wprost do banku Królestwa Polskie
go i tamże na 4  procent lokowane. O wy
sokości ich cyfry zawiadamia bank polski, 
rokrocznie rząd Krakowski, i wykaz ich o- 
gólny do wiadomości władz K rakow skich  
przeseła.

W ed le  ostatniego wykazu banku polskie
g o ,  kapitały duchowieństwa krakowskiego 
w łasne , listami zastawnemi tak z pierwsze 
jak i drugiej pożyczki spłacone, i w banku 
polskim lokowane, wynosiły w ogóle, summę 
2 .6 7 0 ,2 7 9  złp. 5  gr.

Co się tyczy w ypła ty  przypadających ot 
nich procentów. Oświadczenie rządu K ró 
lestwa Polskiego, iż procenta, należące się 
duchowieństwu krakowskiemu od kapitałów 
jego w banku lokowanych, mają mu być 
dla większej dogodności i oszczędzenia ko
sztów, po strąceniu należącego się od nich 
Podatku ofiary, wypłacane na miejscu w K r a 
kowie, a to za pośrednictwem kassy  salinar
nej Królestwa Polskiego, w Krakowie wów- 

oświadczenie to , powta-c2as urzędującej, oświadczenie to, powta
rzamy, nie wzięło nigdv skutku. Niedługo, 
bowiem, po ukończonym ostatecznie obra
chunku z rządem Królestwa Polskiego, tak 
(‘o do wysokości należącego mu się od du
chowieństwa krakowskiego podatku ofiary, 
jak i co do summy, na rzeCZ duchowieństwa 
l>tułem zaległych procentów przypadającej, 
s ończył się układ między Królestwem Pol
akiem, a  Rzpltą Krakow-ską o dzierżawę 
Monopolu soli zawarty, i kassa  salinarna 
kró les tw a Po lsk iego , zosta ła  z Krakowa 
^fn ię tą . W y p ła tę  przeto należących się

jPomieniony 2O/l00 podatku ofiary; strąca 
jdalej, w łasną  kurtażę (faktorne) *[?] l/ioo5 
stiąca  wreszcie porto pocztowe, za p rzese ł-  
kę pieniędzy do Miechowa należące się ;  i 
lesztę dopiero, pełnomocnikowi krakowskie
mu wypłaca. Skutkiem tego jest, że ducho
wieństwo krakowskie, od kapitałów swoich 
w łasnych , niegdyś na pierwszej hypotece, 
i na 5 ,  6  i 7  procentu zabezpieczonych, 
pobiera te raz ,  bez żadnego hipotecznego 
zabezpieczenia kapitału, po odtrąceniu w szy
stkich wyżej wymienionych ciężarów, po s trą 
ceniu nadto kosztów podróży pełnomocni 
ków krakowskich do M iechowa, nte wiel 
w ięcej ja k  dwa procentu  rocznie.

K urtaża  (com issionj ‘/ 10o 3 którą sobie 
Bank polski od należytości przezeń ducho
wieństwu krakowskiemu dłużnej,  rachuje, i 
którą od tej należytości na korzyść własną 
strąca, jest  ostatnim wprawdzie, niemniej j e 
dnak charakterystycznym i ciekawym dowo
dem , tej arbitralności i bez w zględu , z j a -  
iiemi wszystkie prawa i interesa mieszkań
ców lub instytutów krakowskich, szczegól
niej tez pieniężne, w Królestwie traktowane 
lywają. — Gdyby kapitały duchowieństwa 
trakowskiego, lokowane b y ły  w funduszu pu
blicznym Król. Polskiego i gdyby rząd K ró
lestwa Polskiego, dłużnym b y ł  duchowień
stwu krakowskiemu, opłacać od* nich procenta, 
i opłatę tę za pośrednictwem Banku K róle
stwa Polskiego za ła tw ia ł ,  Bank Król. P o l
skiego, mógłby w takim razie mieć słuszny 
tytuł, do rachowania sobie od tej operacyi 
kurtaży, czyli fakiornego, luboby i tak nje 
miał prawa, strącać go z należytości ducho
wieństwa krakowskiego w łasnej, ale by tylko 
miał prawo żądać jego wynagrodzenia od 
rządu Król. Polskiego, bo rząd ten a  nie 
duchowieństwo krakowskie, używałby w 
kim razie pośrednictwa jego w wypłacie. Ale 
jakim sposobem bank Król. Polskiego, może
na rzecz swoją rachować fuktorne ( ! j  ()(j 
w y p ła t ,  które on sam jako  d łu żn ik , nic 
zaś jako pośrednik wypłaty cudzej, —  
uskuteczniać winien? jakim sposobem w po
łożeniu, gdzie kapitały duchowieństwa kra
kowskiego, sa w nim lokowane, azatem 
w położeniu, gdzie on , nie kto inny jest 
dłużnikiem  i kapitałów i procentowy może 
sobie rachować i strącać wynagrodzenie, za 
t o , że powinności swojej dopełnia, i pro
centa przez siebie dłużne , trzeciemu na ter
minie płaci?... zostanie na zawsze rzeczą 
ciemną, i zjawiskiem jedynem zapewne, w sto-
c n n l r o n l i  t v i i n / l f r i r  / / / i  J  i  f i  IP 1 M  51 U s t C ł t l ,sunkach między dłużnikiem  a wierzycie 

W  takim stanie znajduje się własność du
chowieństwa krakowskiego, art. X V 1 trak
tatu dodatkowego zaręczona, o ile kapitałów 

Królestwie Polskiem lokowanych dotyczy. 
Jeżeli egzysteneya i fundusze utizymania 

duchowieństwa krakowskiego, niemają być 
oddane, na ła sk ę  że tak powiemy losu, je- 
żeli własność, najświętsza jaka  kiedy istniął,. 
własność, nad której pewnym zabespiecze- 
niepi, wszystkie rządy jak najtroskliwiej czu
wają, niema być zaw isłą  od powodzenia tak 
śliskich spekulacyj, jakiemi są wszystkie han
dlowe a  zatern ispekulacye banku Królestwa 
Polskiego, skreślona przez nas wyżej histo
ry a położenia, w jakim się cały nieledwie 
majątek duchowieństwa krakowskiego znaj
duje, z przejściem jego zwłaszcza pod pa
nowanie rządu ces.' austryackiego, następu-

, * ,  I I I  W i l d  I « 11 I

austri ack ie j , memogło wolno dysponować, 
własnością swoją w sąsiednim kraju l o k o 
waną, ale żeby własność tę, dla zabesjjie- 
czenia, zagranicznego rządu, w wieczystym 
poborze należącego się od niej jakoby po
datku, opłacanego do kass zagranicznych , 
za granicą również swego kraju, zostawiać 
było zmuszonym?

2 )  ( żyli w obec natury i pochodzenia po
datku ofiary od kapitałów  duchownych, 
w Królestwie Polskiem istniejącego, po roz
graniczeniu krajów polskich, w skutku którego 
duchowieństwo krakowskie s ta ło  się w zglę
dnie rządu Królestwa Polskiego, duchowień
stwem *,ugt an.cznem, Rządow i Królestwa 
Polskiego może być przyznanem p raw o , na 
duchowieństwo zaś krakowskie, może być 
włożonym obowiązek, pobierania i opłacania 
na wieczne czasy 2 0  procentu, jako podatku 
od dochodów własności ruchomej, jaka sa 
kapitały; które każdy właściciel choćby na
wet Iiaktatów na (o nie b y ło ,  ivedle naj
prostszych pojęć o prawie w łasnośc i ,  ka
żdego czasu, z kraju do kraju wyprowadzić 
ma prawo ?

Czyli nareszcie wi-azie nawet, gdybv 
pytania ad 1"'° i 2 H" afirmatiwe rozstrzy
gnięte być miały, Rząd ces.-auslryackj, noże 
na to pozwolić, ażeby kapitały dane w ten 
sposób zagranicznemu rządowi w zak ład , że
podobny podatek wiecznie i regularnie do kas 
jego wpływać będzie, czyli powtarzamy raz 
jeszcze, rząd ees.-austryacki może na to po
zwolić, ażeby kapitały (akie, stanowiące o- 
statni i jedyny fundusz utrzymania duchowień
stwa, pod opieką jego zostającego, były  na 
przyszłość lokowane w instytucyi handlowej, 
bez żadnej rękojmi, bez żadnego zabespie- 
czenia, a tymśamym m ogły być narażane na 
zatratę, wrazie, gdyby instytucya taka han
dlowa, skutkiem okoliczności, wypadków lo
su, nierozważnych spe! ulacyi, lub jakichkol
wiek nadużyć upaść m ia ła ? . .

Rozstrzygnięcie powyższych p y tań , zo
stawiamy z ufnością troskliwej oniece k r a i n
wego rĄ d a .  C« d Z,„ s p i k
tym rzecz o funduszach skarbu, gminy, insty
tutów, duchowieństwa i mieszkańców miasta 
Crakow a ,  zbierzemy jeszcze w jedne summę 

w’ następnym i ostatnim artykule, cyfry w szyst
kich kategorii funduszów, których historyą 
skreśliliśmy i przypatrzymy się, czyli jedna  
ta i ogólna summa, nie jest  dosyć wysoką 
iżby jej część tylko, gdyby odzyskaną być mo 
g ła ,  na podźwignięcie nie jednej instytucyi i nie 
jednego prywatnego iv naszym mieście, na 
zaprow adzenie nie jednego zakładu i porządku 
Publicznego na których nam zbywa, w ystar-  
Czyć nie miała

MtfB-resposadeneya Czasu.

P o z n a ń  2 0  sierpnia.

Smutną wam muszę donieść wiadomość, o jednym 
najpiękniejszych pomników architektonicznych ziemi 

naszej, o ratuszu poznańskim. Skutkiem czasu za
pewne, mocno rysować się zaczyna; w kilku salach 
■adnych rysy tak się /naczne nagłe okazały, d  
P°dpór użyć trzeba było.

M ó w ią c  o ratuszu, wspomnieć m uszę, że nasza 
Kada gminna odebrała surową naganę od regency i 
1 zagrożenie kary porządkowej p r z e w o d n i c z ą c e m u  
ć a d z ie ,  za pelycyę do Izb wysłaną, » z a ł°zenie 
Uniwersytetu w Poznaniu w n o s z ą c ą .  R e g e n c y  a nasza 
“a jakiejś dziwnej i nowej opio r a j ą c  się  lo‘c e , na
ganę swą uzasadnia t w i e r d z e n i e m ,  że do R a d y  gmin
nej tylko interesa g m i n n e  według prawa należą; za
łożen ie  zaś uniwersytetu, któreby przecież musiało

silnie wpłynąć na podniesienie dobrego bytu gminy,  
nie może być policzonem do spraw gminę interesu
jących !

Przed kilku dniami mieliśmy tu piękne widowisko  
meteoru w  formie kuli ognistej,  która się nad mia
stem przesu n ę ła , ślad ognisty po sobie kilka minut 
zostawiając.
.  | e ê Rral elektryczny z Berlina ukończonym z o -  

stepnym 0f* * publiczności przy-

KoJej żelazna poznausko-wrocławska i g łogow ska,  
której wykonania seryo się teraz biorą, byłaby już 

zapewnie dalej posuniętą jak jes t  obecnie, gdyby opór 
ministra wojny nie był jej stał dotąd na przeszko
dzie. Utrzymywał on, że kierunek tej kolei, prawie  
równoodległy od granicy Królestwa Polskiego na 
całej linii , od granicy tak bliskiej,  ze w zględów  
strategiczny! h nie jest krajowi korzystny. Opór ten 
jednakże złamanym zo sta ł ,  raz konieczną potrzebą, 
potem jak się nieskąpy w słowa naczelny prezes  
obecny w y r a z i ł : że to nic nie szk od z i; przecież  
granica wiecznie tam nie zostanie, gdzie jest dziś, 
z inisyą historyczną Niemiec cywilizowania Słowian  
i des D ranges nach dem Osten. Mimo w ięc w sze l
kich i tak obfitych upokorzeń lat ostatnich, myśl ta 
pokutuje; niechaj to rozważą sąsiedzi nasi wschodni; 
a naszym cywilizatoroin życzemy najprędszego roz
poczęcia dzieła co do zrealizowania swych zachętek.

Z powodu zwołania sejmów prowincyonalnych, je
szcze  raz zwracam uwagę waszą na broszurę tej 
wiosny w Berlinie wydaną pod ty tu łem : U nsere  
V erfassu n g , gdzie całe  b łę d y  obecnej konstytucyi  
wyświecone i podane sposoby, jakby się jej z ho
norem pozbyć; pierwszy krok ku temu wskazany  
w sejmach prowincyonalnych.

Z prowiiK yi dochodzą nas wieści o burzach gra
dach; ostatnie, dzięki Bogu, mało już zboża ’w  no 
lach zasta ły , nie przeszły jednak bez zrządzenia  
szkód w jarzynach. Alb najgorszą kieska: zew sząd  
powtarzające się doniesienia o chorobie ziem nia-  
kowćj. Po ś. Janie najsmutniejszym, jaki zapamiętać 
nyizna, pod względem interesów, teraz gdzieniegdzie  
odbywają się tranzukeye, i co dziwniejszego, mimo, 
że nie masz konkurencyi cudzoziemskiej, upadek 
wartości ziemi od lat ostatnich bardzo małoznaczny.

W końcu tego miesiąca zwołani takie na walne  
zebranie członkowie kasyna gostyńskiego celem  
ostatecznego uchwalenia, czy kasyno ma się roz
wiązać czy też dalej istnieć; nie wątpiemy, *źe sie  
rozw iąże , bo innemi potrzebami w yw ołane  przed  
kilkunastu laty, dziś niemiałoby ni ce lu ,  ni ży w o
tności,  ale trudniej będzie członkom rozporządzić  
majątkiem ruchomym, jakoto, mającą pewną wartość  
biblioteką i małym zbiorem mineralogicznym.

Z niektórych okolic dochodzą skargi na szkarla
tynę, mocno między dziećmi grasującą; w ogóle  j e 
dnak stan zdrowia w kraju dobry.

Mimo ciężkich czasów i w tym roku wielu na
szych współmieszkańców wiejskich, udało się do 
wód i na przejażdżki za granicę. Wielu z tych po
dróżnych, dociera do Londynu na w y sta w ę ,  czego  
dalecy jesteśm y od naganienia, chociaż nie możemy  
,dość ubolew ać, jak iviększość publiczności naszej 
mało zna reszly kraju swego. W  Londynie na wy
stawie , wielki nas zaszczyt spotkał, jeźli prawdzi
wym list z Dieppe, umieszczony w gazecie  W. Ks. 
Poznańskiego: runo z tryka (Dyktatora) własności 
sławnego naszego chodownika ow iec J. Lipskiego, 
wielką otrzymało nagrodę, z pomiędzy wszystkich 
w ełn ,  na wystawie eksponowanych.

W  kilku okolicach Księstwa, pożary, i j a  ̂uiówią, 
skutkiem podpalania, w zastraszający powtarzają się  
sposób.

ie d e ń  2ł sierpnia.

to Rząd odebrał nowe depesze z Kopenhagi w z g lę 
dem zajęcia Holsztynu przez ” °jska austryackie.  
Gabinet duński zgadza się  na przedłużenie te oku-  
pacyi aż do zupełnego zorganizowania księstw ’ chce  
tylko żeby koszta pokry emi zostały  w znacznej  
przynajmniej ezęśc. przez ^eszę niemiecka. N e g o -  
cyacye w tymJ)łZJfllt‘ . , p'“Jd9 naturalnie do Frank
furtu. W każdym razm Austrya nie może brać 
kosztu na siebie  v ekspedycyi,  którą zrobiła z po-  
Jecema g  . *y Wystąpią zapewne z opo-

?ICjrn*wiazania • *‘. tronu 11 *e tal{ bli!,k9 
jeSr * Familia obi nieluórym dziennikom zda-

rzecz księcia G l u c k t o ^ I  ° P‘era “^ d u ń *  iriatrit co ULKSburg. Jej prawa do tronu duń-

2 2 S  i i —  ^
Arcvks 7 e teJ stron,e- ,  ,

O sn ry  a la wyjechała pozawczoraj do Ischl.
Ir.m , ? S,ę  la,n 26.ro lub 27oo. S po tk an ie  z kro-

p.^rus jest niezawodne.
ttnna Rachel przybędzie tu w tym tygodniu.

W i e d e ń  23 sierpnia.

<o Pan deH ubnerposeł auslryacki w Paryżu. kt-ó-
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linii m ęz k ie j ,re g o  przybycie  do W iedn ia  wam dawniej zapowie
_ a w razie  w ygaśn ięciad z ia łe m , je s t  ju ż  tu od dni kilku i wyjeżdża  z po

g ab ine t

sp o ko jn ie  s  trudnego  p o ło ż e n ia , w  klorern

polityka p rzen io s ła  się do Baden. 
ispondentów , rzecz  n iejesł tak lite— 

Salony minisleryalne trudnią  się 
trudnią się nią wiele. Na ostatnim 

źe na jsu row sze  w ieczorze  u ministra wojny, wiele  np. mówiono o

W  je j  p rzekonan iu ,  on je d e n  jako  p r e z y d e n t,  je s t  
w  stanie u trzym ać pokój i po rządek  we Francyi. 
Każda inna k a n d y d a t u r a  uw ażaną ta jest za n iepo
d obną ;  a gdyby s i ę  sta ła  podobną, za niebezpieczną 
dla Europy. Opi n i a  t a , k tórą wam ciągle podaw a
łem  jako pew^ną i n iezm ienną, ustaliła  się je sz cze  
w ięcej od przybyc ia  tu pana de Hubner. J e s t  to 
d y p l o m i ta now ej szk o ły ,  zd o lny ,  b y s t ry ,  przen ik li
w y i, co rzadko  w dyplomacyi, o tw arty  i szczery  
K siążę S zw arcen berg  pokłada  w nim wielkie z au 
fanie.

.u c h o m y ,  jaki posiadają  w ks ię s tw ach ,  i przynale 
żuą ra n g ę  w k ra jach  p ru sk ic h ,  ale n a d to ,  ty tu łem 
w y n a g ro d z e n ia ,  w y znaczy ł  każdej linii, na w ieczne 
czasy”, s to sow ne pensye. Książę Heehingen, k tórego  
kraj liczy ł 6  i pó ł  mil kw adratow ych  2 1 ,0 0 0  miesz
kańców  i 1 3 0 ,0 0 0  z łr .  roczn ego  do cho du , mia ł  so 
bie p rz y rzeczo ne  1 0 ,0 00  z łr .  dożywotnie, oraz  5 ,000  
z łr .  na każdeg o  sukcesora  praw ego  ł o ż a ; książę S ig -  
m a r in g e n ,  k tó rego  kraj liczył 18 i pó ł  mil kwadr. 
4 2 ,5 0 0  m ieszkańców  i około  4 0 0 ,0 0 0  złr . dochodu, 

liniał sobie* p rzy rzeczone  2 5 ,0 0 0  z łr .  z praw em  prze

t. m. Cesarz odbyw a praw ie  co rano m anew ra  z o -  
gniein na Glacis. W czora j  w ieczorem  w idzia ła  go 
licznie zg rom adzona publiczność w ogrodz ie  w Schón

Spotkanie Cesarza z królem pruskim w Is c h l ,  n a -  lew u na każdego  na js ta rszego  syna I ra d y cy a  tych 
stąpi dopiero 31 t. m„ to jes t  w dzień  p rzybycia lks ięz tw  rządow i prusk iem u nastąp iła  ju z  w r. 1850  
króla. W yjazd J. C. M. j e s t  zapow iedzianym  na 2 7  a za dni k i lk a ,  to jest 2 3  b. m. nastąpi w cc g

J u roczys te  ho inag ium , czyli akt przysięg i mieszkań
ców p rzez  d c p u tp c y e , na w ierność  nowemu panu. 

Na ten dzień  król pruski ma zjechać osobiście do 
” . • r ‘ i i ■ Hechinaren; czytaliście w g aze tach  stosowne w tej

b ru n n ,  gdzie  g ra ła  muzyka s. rze  cow ■ ‘w ieczó r  m ierze obw ieszczenia .  Poprzednio  jed n a k  wstąpi
F ran c iszek  K aro l ,  . P ^ ^ ^ ^ ^ ^ t a s V d d y  do wód w Isch l,  gdzie  ja k  m ów ią ,  spotka się z j e -  
W P P M a r k i d e ZeG X r s e k r e t a r z  p rzy  pose ls tw ic jdną  podrzędnej rangi o so b ą ,  od k tórej rapor tu  za 
austryackiein  w M adryc ie ,  j e s t  tu od dni kilku najleżeć  będzie  je g o  decyzya w przedm iocie  daleko 

l() je w ażn ie jszym , niż liomagiuui księstw  Hohenzollern,
Kodeks krym inalny i o rgan izacya  sądu p rzy ś lę -  to jes t  w przedm iocie  poli tyk i ,  ja k ą  gab ine t  pruski 

beda  w kró tce  po tw ierdzonem i przyjmie o s ta teczn ie  w zględem  Francyi.  Kroi p r u -  
‘ * jski j e s t  jedn ym  z m o n a rc h ó w ,  k tó ry  m oże na jw ię-

Ksiaże S z w arc en b e rg  m in is te r ,  m ia ł onegdaj lekk i 'ce j  ze  w szys tk ich ,  ma na oku stan F rancyK  prócz
altak  p o d a g ry ,  k tóra  go p rzez  dwa d n i ‘za trzym ała  zw ycza jne j  legacy ,  w P a ry ż u ,  w ysy ła  j ^
w domu. W przec iągu  tych dw óch dni C esarz  b y ł  fane o so b y ,  posiadające szczegó lne  w p ły w y  lub 
dwa razy z w izy tą  u  ministra. zdo lnośc i ,  k tó re  mu osobne zdają  lapo i ta .  p

- • ■ -  • Izydenta Rzpltej de leg o w a ł b y ł  n iedaw no pana Bork

zrobiła  silne w rażen ie ,  
l iberalnym i człow iekiem 
panowania L u d w ik a -F i-

łasnej osoby i miłości syno
w sk ie j ,  czyn ił  pos łuszne ale śm iałe  p rze łożen ia  oj
cu, k tóry  zap om nia ł ,  źe F rancya  chcia ła  się r z ą 
dzić liberalnie i konsty tucyjnie ,  jak  Anglia. W y d a 
lony za to do A lg ie ru ,  p rzew idz ia ł  ka tas trofę  roku 
1848 i podda ł się jej jako  praw y o b y w a te l ,  n ied a -  

i' p rzy  radośn ie jszych  ze strony ludu pow itaniach,Ijąc  się w ciągnąć  w żadną in trygę . K andydatura  ks. 
niżeli oczekiwano. Rząd nie ma pow odu do s k a r -  Joinvilla z rob i ła  w raże n ie ,  bo Francya  znużoną z o -  
żenia sie z tej s t rony, a przeciwko o p o z y c y j n y m  stała  in trygą  L. Napoleona i p ragn ie  przy m ów cy 
m ia s to m ‘ma dosyć środków  w ręku  do u t r z y m a n i a  uczc iw ośc i ,  k tórejby zaufać m o g ła ,  tej uczciwości,  
ich w ry z i e ,  chociażby milej mu było  ich nie użyć. którą do tąd  Francuzi naprzek ó r  A ngbi mało cenili,  

O n o z v c v a ’ miast objawia się teraz szczegó ln ie  p rzez  a która d z iś ,  zaszczepiając w politykę dobrą  w iarę,

ostrożności,  źe  nie śinią komentować s łó w  k ró le w 
sk ich ;  natom ias t nie szczędzą pocisków przeciwko 
m in is ters tw u, dotąd praw nie  „n ieodpow ie dz ia lnem u^  
za to ,  co od tronu wychodzi. Mimo tego podróż 
do prowincyj zachodnich odbytą była szczęśliwiej

g lych  dla Galieyi, 
p rzez  Cesarza.

Jam es Rotschild wyjeżdża po ju t rz e  do Paryża 
z pow rotem . O pożyczce  w szystko  znow u nagle  
ucichło .

O nominacyi pana M ayerhoffer na posła  do Tur- 
c y i ,  nikt tu dotąd nie myśli. P. hr. R ech b e rg  w y 
jad z ie  ztąd dopiero  po za ła tw ien iu  kw esty i in te rn o 
w a n y c h ,  k tórych  uw olnienie  tu  uw aźanem  je s t  c ią
gle za n iepodobne.

Fraiizcnsltatl 19 sierpnia.

cz łonkow ie  Rad miejskich wstrzymujący się od w y -  sultacyą radzców  stanu , k tóra  d o w o d z i , że k an dy -
boru pociao-nieni bedą do odpowiedzialności za n i e - d a t u r a  ks. Joinvilla by łaby  legalną. W e d łu g  tej k o n -  
posłuszeństw o  w yższym  w ładzom  i za pobudzanie  u ltacy i,  art. 4 4  konstytucyi wymaga tylko od k a n -  
p rzez to do n iechęci p rzeciw  rz ąd o w i,  m ało  w y -  ilydata, aby by ł  Francuzem , aby miał lat 3 0  i n ie -  
w ar ła  skutku. W ytoczona  ztąd w dziennikach p o -  s trac i ł  cha rak te ru  F rancuza .  Tym warunkom odpo- 
lemika o osnow ę paragrafów  prawa karnego , na m o -  wiada ks. Joinville  , albowiem praw o z d. 9 czerw ca 
cy k tó rych  rząd  przec iw ko w ykraczającym sądow nie  1 84 8 ,  k tó re  w zbron iło  familii Orleańskiej pow rotu  
w ystąp ić  zam y ś la ł ,  w ykaza ła  niepodobieństwo tako -  do ojczyzny, n iepozbaw iło  je j  charak te ru  n a ro d o w e -  
wego* wystąpienia. Sama G azeta  p ru sk a  u ła tw iła  go. Mogłaby tylko zachodzić  trudność  w dowiedzeniu 
przeciwnikom zw y c ię s tw o ,  p rzyzna jąc :  źe każdem u trzech lat pobytu, jak tego wymaga od oborców  p ra -  
wolno w ybierać  lub nie  w y b ie rać ,  bez popełnienia  Iwo z d. 31 maja 1850, ale ta trudność  znosi się a r ty k u -  
n iep o s łu szeń s tw a , byle d rug ich  do niewybierania  nie leni 20  konsty tucy i ,  k tóry  mówiąc o kandydatach na 
skłaniano. A w ięc— konkludow ały  logicznie d z ie ń - p re z y d e n ta  rz e c z y p o s p o l te j , tak się w y raża :  so n t

 l ' ■ • ■ * co n d itio n  de d o m ic ile , tons les e lcc-niki opozycyjne  —  skoro  n iew ybieranie  nie j e s t  n ie - \e lig ib les  sa n s  eon  
p o s łuszeństw em  i nie  pociąga za sobą odpow iedz ia l-pew rs  ages de 25

2  Od tygodnia p rzew aża się tu  szala gości u b y 
w ających. Najpomyślniejszy stan F ranzensbadu  b y ł
d n ia  7  b. m . ,  d o  k t ó r e g o  l i c z b a  p r z e w a ż a j ą c y c h  c i ą -
o-le ro s ła  i dosz ła  do 1035 partyj o b e c n y c h , m el i-  
cząc  pięciuset k i lkudzies ięc iu ,  k tó re  ju ż  b y ły  od
jechały.* Odt d zaczę ły  się zm nie jszać , i dziś r a 
chują  tylko 8 5 0  partyj o b e cn y c h ,  a 935  ubyłyeh. 
Mniejszą atoli liczbę nadgradza ją  odw iedziny dwóch 
znakomitych dam: księżnej sasko-w ajm arsk ie j  i księ
żnej H o henzo lle rn -S ig inaringen ,  z osobami sk ła d a -  
jącem i ich dwory. Księżna sa sk o -w e jm arska  przy 
je c h a ła  tu  in co g n ito  pod imieniem hrab iny  v o n A l l -  
s t a d t ,  ma przy sobie ochmistrzynię  dw oru , hrabinę 
F r i t s c h ,  freilinę pannę M andelshon, r ad c ę  ta jnego i 
podczasego  pana V itz thum , lekarza  n a d w orn ego  p. 
Reiman i o rszak  niższych dw orzan  w ilości 31 osó >. 
Księżna sa sk o -w e jm a rsk a  Marya P aw łow na  j e s t  jak 
w iadomo siostrą  cesa rza  rosy jsk iego  Mikołaja, s ta r 
szą  od niego o lat 1 0 ;  ma lat 6 5 ,  poszła  za mąż 
■w r. 180 4  i ma z ks. wajmarskim dwie c ó rk i ,  za
ś lubione dwom braciom króla p ru sk ieg o ,  oraz j e 
dnego  s y n a ,  k tó ry  j e s t  nietylko je n e ra ł -m a jo re m  
w ojsk  saskich i ro s y js k ic h , szefem dw óch pułków 
rosy jsk iego  i p ru sk ie g o ,  ale i dok torem  prawa. Na 
w iek  swój wygląda je s z c z e  bardzo d o b rz e ,  w ry 
sach  sw oich przypomina cesarza  A leksandra ;  toale
ta je j  modna lecz n iewyszukana i p rzyzw oitego  sm a
k u ;  pija w ody u ź ród ła  w raz ze w szyslk iem i, p rz e 
chadza s ię  najczęściej sama lub z osobami, k tó re  jej 
są p r e z e n to w a n e ,  za nią w pewnej od leg łośc i  idą 
damy dw orsk ie ,  a za teini liberya. Mieszkańcy tu 
tejsi bardzo  j ą  p o w a ża ją ,  uważając ją  za opiekunkę 
w ód sw o ich ,  bo w y jąw szy  kilku lat os ta tn ich ,  b y -  
w a co rocznym  ich gościem . —■ Księżna H ohenzol-  
le rn -S ig m aring en  z dom u księżniczka badeńska, re  
ligii ka to l ick ie j ,  matka sze śc io rg a  dziec i ,  l ic z ą c a 38 
lat w ie k u ,  ma tu p rzy  sob ie  dw ie c ó rk i , 14—letnia 
księżniczkę Stefanią i sześc io le tn ią  księżniczkę Ma- 
r y ą ,  oraz na jm łodszego  s y n a ,  ośmioletniego księcia 
Fryderyka. Tow arzyszą  m u :  szarnbelan von  Esebek, 
dama dworska lir. W a ld e rse e  i d w ó r  z łożony  z 13 
osób. Mówią £c t u p rzyby ła  nietylko dla pora tow a
nia z d ro w ia ,  ale i żeby niebyć obecną ak to w i,  jaki 
ma się o d by ć ,  w księstwach H o h en zo lle rn ,  dnia 23 
b. iii. a k tóry  położy osta teczną p ieczęć  na d ob io  
w olnem  wystąpieniu książąt tych  k r a j ó w , z rz<8  
książą t panu jących  i członków rzeszy  n iem ieck ie  
W iadom o źe  książęta Hohenzollern mają wspólny 
ró d  z dynastyą  k ro le w sk o -p n jsk ą .  w szyscy  w y w o 
dzą sie od Tasil la  hrabiego Zollern , spó łeze sn eg o  
Karolowi W . i z»i a r , e g °  w r - 800. Byli później
burgrafam i n o r y m b e r g s k i e r n i  a w r . 12 00  zostali
książętami rzeszy. ,k o " c"  w>eku jedna li
nia p rzesz ła  na m arg rab iów  brandeburskich , drugi 
pozo s ta ła  p rzy  k s ię s tw ie ,  a Prz Y k°ńcu  l o  wieku 
ta ostatnia podzieliła  się na d w i e lime: S ign o r i ,1,  
g en  i Heehingen. Królowie jedn a  p -wy uważani 
byli zawsze za g ło w y  rodz iny  i w ym o ciarakic- 
r z e ,  zesz ły  król pruski w r. 1821 po tw ierdził  f« 
milijny u k ład  między książętam i S igm arm gen  i ê  
ch ing en ,  mocą k tó re g o ,  w r a z i e  wygasnifcia j ec*nej

naczelnika w ydzia łu  w ministeryum spraw' zagra 
n icznych ; do ludzi k ieru jących sp raw ą  legitymislów 
tlugeladjutanta  sw ego  pana von B oddin ; p rócz  tych 
d w ó c h ,  spraw uje  tam tajne in teresa  niejaki pan 
Meroni. Pan Bork w ró c i ł  ju ż  z missyi do Berlina, 
a źe  j e s t  człow iekiem, w k tó rego  bystrośc i  zdań, 
król pok łada  wielkie zau fan ie ,  rap o r t  je g o  o stanie 
F ra n c y i ,  w p ły n ie  n iem ało  na politykę gabinetu  p ru 
skiego. W ed le  zdania pana B o rk a ,  forma repu b l i-  
kancka w e F ra n c y i ,  choćby tylko zawiścią  s tronniew  
u trzym yw ana ,  ma w tej chwili na jw ięcej mocy: 
każda p rzeciw  niej dem ons lracya  ze strony m o
c a r s tw  z a g r a n i c z n y c h ,  n i e ly lk o b y  n ie p r z y  w r ó c i ł a  
m o n a r c h i i ,  a l e  r z u c i ł a b y  F r a n c y a  v* r ę c e  z a g o r z a l 
ców. Ludwik Napoleon nie myśli o żadnym coup  
d ’ e ta t  ani dla p rzed łużen ia  swej w ład zy ,  ani dla 
innych śm ielszych w id ok ów : i byleby F rancyą  zo 
s tawiono przy  spokojnych w y b o ra c h ,  ma nadzieję 
u trzym ać się na p reze so s tw ie ,  choćby mniejszą niż 
dawniej w ięk szo śc ią* ) .  Takież sam e mają być zda
nia innych emissaryuszów . Otóż król pruski jedz ie  
do Is c h l ,  żeby się tam spotkać  z w raca jącym  z F ra n 
cyi panem M eron i,  k tó reg o  ustny ra p o r t ,  zdecyduje  
zapew nie  osta tecznie  gab ine t pruski do w yrzeczen ia  
się wszelkiej przeciw ko Francyi de in on s tracy i , a tym 

posobem upadną na zaw sze  wszelk ie  pro jek ta  ścią
gania korpusów  obse rw acy jn ych ,  o k tó rych  tyle mo 
wią w N.emczeoh.

W czoraj w dzień urodzin  N. Cesarza  a u - t ryack iego  
dano tu bal b ez p ła tn y ,  k tóry  zaszczycili  sw ą  obe
cnością W - księżna w ejm arska  i hohenzollern . Tan 
cerzy  dos ta rczy ł  korpus olicerów garn izonu  E g e r  

k ieg o ,  albowiem pomiędzy obcemi g o śćm i,  bardzo 
j e s t  mało męskiej młodzieży. W szyslk iem i pow o
dow ała  racze j chęć  okazania czci dosto jnem u mo
n a rs z e ,  niż osobista ro z ry w k a ,  a lbowiem bal za 
częty o godzinie  8mej , skończy ł  się p rzed  j e d e n a -  
tą*. Mało ten  dziś ta ń c z y ,  kto myśli ju t ro  zalewać 

żo łądek  p łynem  m inera lny m , lub nu rzać  się w inassie 
błotnej.

ans. Konsultacya radzców  stanu 
bo dała  kandyda tu rze  ks. Jo in -

iScrlłn 2 2  sierpnia.

■ ni e  j e s t  przew in ien iem  przeciw  praw u, nie może villa ba rw ę  zupełne j legalności. W ielu  uw aża lę 
iviernc w sobie nic p rzes tępnego ,  a lemsamem nie jkandydaturę  za ś rod ek  opa trzny ,  za dowód, źe  F ra n -  
iźe być karanem . Rząd p rzew id u jąc ,  źe i sądy n; eya znajduje  w sw em  ło n ie ,  na każdy przypadek ,

n o śc i ,  w ięc  i pobudzanie  do aktu, k tóry  sam w s o - uderzy ła  umysły,
hic 
zawi
może być I  . , - - . ■ , . , , . . .  , , . . ,
tak s łabe j podstawie p ra w n e j ,  p rzeciwko n ikom u, ludzi potrzebnych. Mimo jednak  t e g o ,  kandydatura
bez skom promitowania sie, p ro c e s u -b y  nie w y toczy -  ks. Joinvilla je s t  rzeczą  b a je c z n ą ,  której naw et  
ły  zan iecha ł powyższej g roźby, og ran icza jąc  ją  d o U’O rdre  j e s zc ze  niewierzy. N ieskazi te lność , n ie p o -  
przypadków, w k tórych urzędn ik  jes t w y k rac za ją -  /.woliłaby księciu Joinville  przyjąć kandydatury , j a -  

vm przeciw ko k tórem u n a ’ mocy praw a dyscypli-  ko środka  p rzyw rócen ia  na tron Hrabiego Paryża, 
larnego groźby  w yrzeczone j dokonać nie  trudno. Gdyby ją  p r z y j ą ł ,  uzn a łb y  n iezawodnie  R zeczpo sp o -  

Aby jednak  opozycya przeciwników  bezkarn ie  nie lite w e w szystk ich  n as tęp s tw ach ,  uznałby  ją  s z c z e -  
w y s z ł a , rząd  innym p ogroz i ł  środkiem. W  p ro w in -  r z e ,  nie idąc to rem  L. N apoleona; a to uznanie , 
c y a c l i  i’ p o w ia ta c h  zn ajdu ją  się tak z w a n e  „kassy p o -  jeżeli nie pozbaw iłoby  na z a w s z e ,  to o d d a l i ło l^  na 
Ii iucnic 7, n c “ , k tó r y m  rz ą d  d o s t a r c z a  f u n d u s z ó w  i k tó -J d łu g o .  n a d z ie j e  H r a b ie g o  P a ry ża  i uroszczenia  fa
re  też pod je g o  stoją zarządem. Kassy te mają na inilii orleańskie j.  Przyjmując kandydaturę  na p rez v -  
celu dobro  loka lne ,  n iosąc pomoc w nad zw y cza j-  denta R zp lte j ,  ks. Joinville  zaspokoiłby  swą miłość 
nych przypadkach  to całym  gm inom , to po jedyn-  w łasn ą ,  ale  zg ub iłb y  swą familią, jako familią m o -  
cźym osobom. O prócz nich znajdują się w każdej narchiczną. W szyscy  też s ą d z ą ,  że  ks. Joinville  
prowincyi inne podobne instytuta do tegoźsam ego nieprzyjmie kandydatury , i źe zjazd w Claremont na 
zmierza jące  celu. Otoź o rgana  rządo w e  zapow ia-j  liczeni się skończy. Thiers  ma zbijać sk rup u ły  ks. 
d a ją :  źe gminy, k tó re  się w strzym ają  od w y b i e r a - Joinvilla, czylo l is tow nie ,  czy przez poselstwo pana
nia ,  pozbaw ione będą  dobrodziejs twa rzeczo ny ch  in -  R oger  (du  N ord) ,  k tóry  dziś bawi z nim u wód
stytutów. Groźbę tę rządow i w ykonać ła tw o. Ale czyżlw  C o le re ts ,  ale nadzieja skutku j e s t  mała. Jeżeli 
rząd s p r a w ie d l iw y ‘ będzie  śm iał ją w y k o n a ć?  Czyż ks. Joinville n ieprzyjm ie kandyda tu ry ,  w tedy  p a r -  
odmówienie pomocy publicznej tam , gdzie n a d z w y - ty a  orleańska ma zamiar p rzedstaw ić  na nią j e n e -  
czajna k lęska najśpieszniejszego ra tunku wymaga, rafa Changarnicr.  Czuje to j e n e r a ł  i d latego p rz y -  
nfc byłoby  k rzyczącą  n ie lu d z k o śe ią , źe  niepowiem tył do P a ryża ,  aby być w ognisku kombinacyj 
b a rba rzy ńs tw em ?  Czyżby rząd sain najprzód na tern w chwili w ażnej dla n ie g o ,  bo bliskiego zjazdu 
nie c ie r p ia ł?  Czy mu wolno* takiemi środkami do- w Claremont. N ieprzes ta je  on jednak  na p ro tekcyi

-f Z szczeg ó łów  podróży  królewskie j do prow in 
cyj z ach o d n ich , k tórem i od kilku dni zapełn ione  są 
tu te jsze  dzienniki, nie  mogę pominąć s łów  w y rze 
czonych p rzez  króla do deputaeyi miasta Kolonii 
sk łada jące j  się z bu rm is t rza ,  radzcy  sprawiedliwości 
S tu pp ,  i dwóch delegow anych . S łow a t e ,  charak^ 
teryzu jącc , jak  w szystk ie  w różnych  okolicznościach 
w yrzeczone ,  indywidualność^ m onarchy, sp raw iły  tu 
niemałe w rażen ie .  Godne zastanowien ia  w rządzie, 
który się zowie konstytucyjnym, są za razem  dow o
dem albo raczej zapowiedzią, że  jirzeciw nieusta ją
cej nad R enem  opozycyjnej agitacyi,  rząd  z energią  
wystąpić zamierza. Oto ich brzm ien ie :  „Nie przy 
byłem, aby praw ić  kom plem entu , aby n ag ra d z ać  lub 
k a r a ć ,  lecz aby powiedzieć p ra w d ę ,  a lo prawdę 
całą .  W ie m ,  że  w w zględzie  waszej p rasy  jes teśc ie  
ba rdzo  drażl iw i;  w szakże po trzebą j e s t ,  aby ustało  
zaś lep ien ie ,  k tó re  nie dozwala wzmódz się zaufa
niu i p rzyw iązan iu ,  lecz n iezgodę rodzi w mieście 
i państwie. S tarajcie  się tego nieprzyjacielskiego 
ducha w y p ęd z ić ,  spraw cie , aby lepiej było. Z tern, 
co b ra t  mój Wilhelm do Rady Miejskiej pow iedzia ł,  
(odnosi się to do s łów  w yrzeczonych  p rzez  księcia 
p ruskiego w czasie  p rze jazdu  p rzez  Kolonią do Lon
dynu, trzy miesiące te m u ,  w skutku kórych Rada

r p i a ł?  Czy —  • ----- . . - ,
chodzić wykonania p r a w a ,  a h o  raczej wykonania orleanislów i zbliża się do f u s i o n , w nadziei oder  
prostego m in is te rya lnego  re s k ry p tu ?  Czy mu godzi wania legitym istów od L. N apo leona ,  a p rzy n a j -  
sie m ś c i ć  s i e  takiemi środkami za mniemane u ie p o s lu -m n ie j  pozyskania sobie ty c h ,  których rep rezen tu je  
sze ń s tw o ?  Można być pewnym, źe rząd  i tej g ro ź b y ,U’O pin ion  pub liq u e .
która się p raw id łem  moralnościi sp rze c iw ia , nie  w y -  Pow szechnie  g ło s z ą ,  źe dla przygotowania się do 
kona, z w ła s z c z a ,  źe w v.iększej części niewinni ty | -W a lk i  przeciw kandydaturze  ks. Joinvil la , Iegitvm i- 
ko byliby nią dotknięci. Groźba więc po zo s tan ieL c j z jH{ja s ję do W ie s b a d e n ,  i że do nich ks. B o r-  
groźbą. Rząd silny ma inne środki do p rze p ro w a -  deauX przybędzie . Tymczasem B erry e r  po jecha ł  na 
dzenia  sw ych  zamiarów; d iobną  zemstą k ierow ać mu vvje £ do s ieb ie ,  a de Falloux do Nicei. N iesnaski 
się niegodzi. E gzystencyi Stanów  p ro w in cy o n a ln y c h L ^ ę j  p jjn io n ,  to jest legitymistami e lizejskiem i, 
i tak ju ż  j e s t  pewnym. Chociażby one z m n ie js zo -L  p o p in io n  p u b lig e e , tj. legitymistami repub l ikań-  
ści w y p ły nę ły ,  obrady  i u chw ały  ich ,  p raw ne  c z y L g jem j, c iągną  się w najlepsze. N iesnaski te  p r z y -  
nieprawne, staną się czynem dokonanym: i rząd d o - L ri)| y  ’jeSzcze  większą w agę  w tych d n iac h ,  skoro 
piął sw ego  celu, a opozycya pozostanie  opozycya. de g a in t - P r i e s t , który używ a tak u legitymistów 
VV*rzadach konsty tucyjnych uniknąć je j  niepodobna. ifl|4 u jiS, B ordeaux  wielkiego poszanow ania , w zią ł

I*aryż^20 sierpnia. gą

s tronę  C O pinion p u b liq u e ,  tj. p rze ło ży ł  R zeczpo
spolitą nad L. Napoleona. Postawiony między p o w a-  

B erryego  a pow agą  de St. P r ie s t ,  ks. B ordeaux
i je g o  doradzcy  mesmieją  przyjąć w yraźnej polityki. 

d Paryż j e s t  zaw sze  g łu c h y m ,  a czas gorący .  M ówią, że  na i j e t o  w W iesbaden  będzie  ro z e -  
W szystko co może wyjeżdża  na wieś albo do wód. braną dwoi j ( gitymistowska i przyjętą
Leon F au cher  w raca  dz ś z L ond yn u , w którym ostatnia decyzy  . óapewnie B erryer  p rzem o ż e ,  bo 
przyjęty  by ł jak A ng lom an , lak p rzez  komisarzy dla ks Boru ., h  iutrzymanie Rzeczypospolite j je s t  
w ystawy, jak  p rzez  lorda Palinerstona. Fou ld ,  B a- nie ezp , . największem.
r o c h e ,  C ru se i l le s , zdają teki minis teryalne kolegom L-. Nap toni o p e r a  się ciągle na legily misiach
i wyjeżdżają. Dupin bawi ciągle w Nivernais i z aH /;l " i ° "  ®ńe, r y e r ’ ,la duchow ieństw ie  z odcienia 
s teuvwany jest w komisyi proroo-acyjnej p rzez w i-  u l t iam on tansk iego ,  na a rm ii ,  k tó rą  swemi zau szm - 
^ 2  Lacrosse  O B a r r o f  j e S  w lo n d y n i e .  am,^o s a d z a , na republikanach b e k a r c k i c h  z rodz

*3  D onos i ł  jusi o tein k o r e s p o n d e n t  na sz  ber l ińsk i  i 
d w a  podan ia  z u p e łn ie  s% z g o d n e .  P*

Cava’ignac jed z ie  do kąpieli morskich w • 'i" ! '1;'1' 8 ’ na "r lean is tach  z odcienia grona P ira -
mil de Girardin z W ik to rem  Hugo do Londynu ,|„„des i „a  po
mów ią , źe  Carlier

iium z tt m iu icu i  u „ KU -  i poparciu koron zew nętrznych . Grono Pi-
Jarlier ma w yjechać  do |Belgii i N.eimec; ramides miało w tym względzie  o g f ° s>c rodzaj noty, 

nim to iednak nastani noluie n ieczekając  na o -  zredagowanej p rzez  p. D a ru ,  a*e JeJ zapew nie  nie 
tw arc ie  polowania Widz b i ł e m ’go dziswj rano  w ra -  o g łosj. Mówią źe L. Napoleon nie lęka się osobiście 
ca iaceco  z oolowania w stro ju  s tosow nym z dube -  kandydatury ks. Joinvilla rachu iąc  na jeg o  h on o r  i 
lówka w reku  i z n ieodstępnym  cygarom  w ustach, prawość postępowania. Siedzi on c ic h o , unikając o -  
P rzvszed ł czas że wedłuo* żartob liw ego  przysłowia kazyi wzniecenia  polemiki; nie uda ł się na in au g u -  
francuskieuo iv Paryżu w idzieć tylko można mula- racyą drogi żelaznej N an te jsk iś j , ale jak  sa p e r ,  p ro -  
rzy i cudzoziem ców . Fola Elizejskie są puste. Zato wadzi skrycie  miny, które go do prorogacyi w ła -  
laroi kwiatowe w wielkim ruchu. M ów ią, źe d. 15 dzy mają doprowadzić. Mianowanie p. Parisis na b i-  
I. in w dzień święta  M atk i-B oskió j, rozprzedano  za skupa w A rras  w znieciło  sarkania z p rzyczyny, źe 
300  0 0 0  fr. kwiatów. Miłość kwiatów we Francyi biskup n a leża ł do partyi ultramontańskiej Montalem- 
nie rów na  się jedn ak  je szcz e  miłości kwiatów w A n -  berta. Je szcze  w iększe  sarkania  w znieci ły  aw anse
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adjutanta Fleury na podpułkownika i chęć awanso
wania na majora artyleryi, kapitana Laity, który 
Wziął udział w awanturze strasburskiej. Największe 
Przecież sarkania wzbudziło rozwiązanie rady po
wiatowej w Limoges za to, że nieoświadczając się za 
r ewizyą konstytucyi, powstała przeciw prawu z d. 
3 l  maja. Ostatni krok jest dowodem wysokiej sa- 
•Uowladności rządowej, która administraeyą miejsco
wą poniża. Z tein wszystkiem pomimo gwałtów za
rządzonych , połowa tylko rad powiatowych oświad
czyło’ się za rewizyą konstytucyi. Leon Faucher 
myśli wpłynąć skuteczniej na rady departamentowe 
i przesłać w tym celu okólnik do prefektów. Okól
nik ma być oględny, ho z radami departamentowe- 
mi trudniejsza sprawa, ale w egzekucyi okólnik 
będzie zapewnie zgwałcony, i prefekci użyją wszy
stkich środków jak się używa do compclle inlrare. 
Dzienniki elizejskie, schlebiając wojsku, oskarżają 
Izbę, źe nie dała funduszów na wynagrodzenie da
wnych żołnierzy napoleońskich. La Patrie ogłasza 
artykuły p. Macfarlane, tego d’Arlincourla angiel
skiego, broniące króla neapolitańskiego z zarzutów, 
jakie mu czynił p. Gladstone. Constitutionnel mówi 
bez ogródki, że popiera pelycye rewizyjne i oświad
czenia rad tak powiatowych jak departamenowych, 
aby zdobyć elekcye dla L. Napoleona r. 1852. Mimo 
przechwałko w Constitufionnclla , L. Napoleon myśli 
Zachować się w ścieśnionym głosowaniu, jakie prze
pisało prawo z d. 31 maja. Aby oddalić od głoso
wania obywateli wykluczonych i uniknąć zamieszali 
jeżeli nie rewolucyi, ma on mieć zamiar zwoły
wania oborców nie razem w całej Francyi, lecz 
częściami, zaczynając od departamentów które mu 
są przychylne, przez co będzie mógł wpłynąć na 
dalsze głosowanie i utrzymać spokojność. Powyż
szy zamiar wzbudził wielką obawę w emigrantach 
londyńskich; L a v o ix  du proscrit zachęca, aby w ta
kim razie, republikanie wstrzymali się od głosowa - 
nia ; ale zamiar rządu jest legalny i niesprzeciwiający 
się konstytucyi. Sprzeciwia się on tylko zwyczajowi; 
chociaż coś podobnego działo się już za cesarstwa 
a w Polsce za Księstwa Warszawskiego.

Republikanie wydają odezwy po odezwie: parę 
dni temu ogłosił nową komitet demokratyczny fran- 
cuzko-włosko-hiszpański, zredagowaną przez La- 
mennego a podpisaną między innemi przez p. Michel 
(de Bourges). Mówią że ten komitet obrócony jest 
przeciw Maziniemu, który ma bnwić obecnie w Hisz
panii, miał go natchnąć Gioberti, rywal Maziniego, 
Ferrarego i Monlenellego. Wróżąc z rozmaitości ode
zwę, o rozdziale partyi republikanckiej, konsorwa- 
torówie się radują. Republikanie głoszą że obór re
prezentantów powinien być na głównej baczności, 
ale obór prezydenta Rzpltej głównie ich zajmuje. 
Szukają oni kandydata, ale każden ma coś przeciw 
sobie. Proponowano dotąd następujące imiona: Car
not, Lamennais, Michel (de Bourges), Ledru Rollin, 
Favaignae, Tourret, Jaigueanx z robotników Nadaud 
i A u g u s t  A n t o i n e ,  z wieśniaków Patureau. La Voix 
(lii proscrit r a d z i ,  ab y  dla w z a j e m n e g o  zn ies ien ia  
Sie każden kanton wybrał d e l e g a t a , aby delegaci 
kantonowi wybrali delegata departamentowego, na- 
koniec aby delegaci departamentowi zebrani w Pa
ryżu oznaczyli ostatecznie kandydata na prezydenta 
Rzpltej. La Voix du proscrit prawi ciągle o bez
pośrednim rządzie ludu, nakształt Wiktora Hugo. 
Chcą oni rodzaju konstytucyi nakształt dawnej 
polskiej, z rozkazującemi mandatami posłów i po- 
przedniem przedstawieniu praw pod rozbiór sejmików 
departamentowych. To pokazuje, że demokraeya 
francuzka zbliża się do tej samej ostateczności, do 
której przyszła w Polsce demokraeya szlachecka. 
Ten z Polaków, który dostarcza Guizotowi materya- 
łów do history i rządów parlamentarskich, twierdzi 
Zawsze, źe demokraeya francuzka, aby uwolnić się 
od monurehicznych i ambitnych intryg, musi ko
niecznie przyjąć za grzech dawną kostytucyą pol
ską. Jeżeli rzeczy pójdą według jego mniemania, 
konslylucya polska może znaleść niejedną apologia 
francuzka, ale zapewnie nie polską.

Ledru-Rollin wzywa republikanów, aby się strze
gli rad dziennika le S ieclc , organu Cavaignaka, i 
ta Presse, organu Emila de Girardin. Lpdru-Rol- 
lin rachuje ciągle na inassy i na nadzieję, źe po
wrócą do nieograniczonego głosowania powszechne
go, kiedy Cavaignak rachuje głównie na klasy śre
dnie. Ostatni jest zawsze dobrze z arcy-biskupem 
paryzkim, to też arcybiskup jest źle uważany przez 
óuneyusza papiezkiego i przez Faubourg St. Germain. 
Nuncyusz niezaprasza go na obiady, a przedmie
ście St. Germain niedaje mu jałmużny dla biednych. 
Za to arcybiskup znajduje poparcie w kilku probosz
czach paryzkich, którzy wywiesili opinie liberalne, a 
•kiedzy któremi odznacza się proboszcz ś. Magdaleny.

Dzienniki republikanckie wiele się ter,.z trudnią 
Szwajcaryą ' Włochami, co daje powód konserwa
torom do mniemania, źe w tamtych stronach starają 
się wywołać powstanie, jako dywersyą i środek za
palenia opinii, podobnie jak się to stało r. 1846 i 
1847. Listy p. Gladstone, przyjaciela lorda Aber
deen. o więzieniach neapolitańskich, ciągle także 
Najmują pisma republikanckie. Komisya dozorcza, 
Wybrana z republikanów pod prezydencyą p. Cre- 
•nieux, zbiera się bezczynnie w piątek, bo komisya 
Prorogacyjna i L. Napoleon nie daje znaku życia. 
1 _  rewii, ni manifest*™;R. Napoleon nie wydaje ni r e w i i ,  ni manifestacji 
decemhrystów. Decembryści pokaza li  s ię  r .  to  t . m. 
sp kojnie w  całej Francyi, wyjąwszy ™ t n n f>oux, 
gdzie wino zbytnie głowy z a g rz a ło .  Proces spisku 
dońskiego idzie regularnie i z zasp o k o je n ie m  repu
blikanów, który oddają s p ra w ie d l iw o ś ć  bezstronności 
Pcezesa rady wojennej. Jedynym wypadkiem jest 
tozruch w Laurae, podczas którego 8 żandarmów 
broniło się przeciw 400 napastujących.

Priegląd Polityczny.
W Ischl nastąpi pierwsze widzenie się dwóch mo

narchów niemieckich. Znajduje się tam wicie osób 
z domów panujących, poyickszej części jednak ko
biet. Król Wiirlcmbcrgski, który bawi obecnie w We- 
necyi, nieprzybędzie na ten zjazd, ale z Cesarzem 
zjed/.ie się w W eronie. Później Cesarz ma się udać 
do Miinchen. Wnoszą, że w roku jeszcze bieżą
cym nastąpi zjazd wielu panujących niemieckich, na 
południu. Nie można wątpić, że blizkość czasu wy
boru prezydenta we Francyi, a może i usposobie
nie Włoch i Szwajcaryi, przedewszyslkiein zaś re
formy w Niemczech, są w znacznej części powo
dem tych zjazdów. Pod względem spraw niemiec
kich pobyt króla pruskiego w Hanowerze miał pe
wne znaczenie; a lubo dzienniki powszechnie utrzy
mują, iż między obódwoma królami o polityce mo 
wy niebyło, jednak dłuższe się tam zatrzymanie 
ministra Manteufla i jego narady z ministrem Miinch- 
liausencm miały się odnosić do kweslyi stanowej, 
w któiej iząd hanowerski zupełnie przeciwna od 
pruskiego poszedł drogą.

Kilka dzienników zw'ykle dobrze świadomych rze
czy, utrzymuje, źe Rossya przeciwną jest przystą
pieniu Austryi ze wszystkiemi krajami do Rzeszy. 
Mówią również o ponowieniu protestacyi w tym wzglę
dzie dwóch zachodnich gabinetów. Wieść la zdaje 
się być jednak wątpliwą, a urosła z lej okoliczno
ści, iż lord Cowley przedłoży*'; ma Bundestagowi notę 
dowodzącą źe kwestya przystąpienia Austryi nie jest 
wewnętrzną niemiecką, ale ogólno-europejską.

Wydział Bundestagu referujący o koinpelencyi 
związku do zaprowadzenia zmian konstytucyi państw 
pojedynczych, ukończył już prace swoje, ale narady 
lad tym przedmiotem odroczono.

Dnia 19 b. m. wojska auslryackie opuściły SI. Pauli.
Wiadomości z Francyi niemąją żadnej wagi 

Ks. Joinville uieprzyjął kandydatury na reprezentan
ta do Izby; kandyd-.tura jego na prezydenta w dzien
nikach Ordre i belgijskim Indćpendance, zyskuje 
wytrwałych szermierzy.

—  Niemamy jeszcze wiadomości o ineetyngu ka 
tolickim w Dublinie, tyle tylko wiemy, źe obawia
no się zakłócenia pokoju. Protestanci dęblińscy żą
dali od lorda-majora, ażeby wcześnie przedsięwziął 
środki w celu opiekowania się nimi w razie, gdyby 
katolicy niecbcieli ich dopuścić i a meeting. Lord- 
inajor naganiając postępowanie katolików, radził 
protestantom, aby niechodzili na meetyng; dodał 
w końcu, że zażąda instrukcyj.

Obliczają w Londynie, że dochody z wystawy 
przeniosą summę 400,000 fsz. (16 milionów' zip.) 
źe zaś wydatki 200,000 fsz. nie przejdą, pozostanie 
drugie 200,000 fsz. na użytek publiczny, a mianowi
cie na przerobienie pałacu kryształowego na ogród 
i park zimowy, wedle projektu Paxtona, jeżeli jego 
plan zostanie przyjętym. Aczkolwiek wystawa w po
łowie października ma być zamkniętą, do dziś dnia 
przybywa ze Stanów Zjednoczonych dość znaczna 
liczba nowych pak a mianowicie powozów, narzę
dzi rolniczych i drobniejszych przyrządów. Wysta- 
wiaeze europejscy żalą się, iż nieziścify się ich na
dzieje, co do kupna i ohstalunku produktów.

— Wiadomości z Nowego Yorku dochodzą nas 
z 6go sierpnia. Nieznajdujemy w nich nie stano
wczego o powstaniu na wyspie Cubie. Nadesłane 
ztamtąd po dziennikach angielskich listy i opisy, SH 
tak sprzeczne, źe prawdy dojść niepodobna. Rap.: 
porta urzędowe i kilku podróżnych przedstawiają, 
że wojska* otoczyły powstańców, wepchnęły jch 
w góre i l. d.; przeciwnie zaś listy od powstańców 
lub ich przyjaciół zapewniają, iż powstanie wzrasta 
szybko i że wojska łączą się z powstańcami. Wy
pada ztąd wnosić, że albo władze kryją prawdę, 
albo też i powstańcy budząc w Stanach Zjednoczo
nych interes, chcą do siebie zwabić awanturników
i zyskać pomoc— lecz jak odgadnąć, klory z iycj, 
dwóch wniosków jest prawdziwym ?

powieszenie.
| —  L i t .  kor. donosi, że inspektorowie gimna I 3 )  Józef  Kolous z w a n y  Jedna te l  (pow iern  k )
j/yow  Wie:u k ra jó w  koronnych w ezw ani zostali z Libowic w b. Rakownickim obwodzie w Cze- 
do \ \  iednia na na rad ę  przez ministeryum o św ie -  e h a r l i ,  5 sierpnia 1 8 2 2  ur. kat. wolny, dawniej 
cem a- teolog, później s łuchacz  techniki, od kilku latcenią.

tS lovenske  N o v in e  o św ia d c z y ły  się p rze 
ciw zaprow adzen iu  wspólnego języka  k s iążk o 
wego między Słow ianam i.

Po  niektórych komitatach W ę g ie r  choroba 
ziemniaków szeroko się ro zpos ta r ła .

Akadem ia  p ra w n a  w K oszycach o tw artą  
zostanie w bieżącym roku szkolnym. T rzy  ka
tedry są  ju ż  o b sa d z o n e , jakoto: 1 )  nauka s k a r -  

jbowosci i kam eralistyki a u s t r . , w y k ła d  po nie- 
miec u ; 2 }  praw’o cywilne w ęg iersk ie ,  prawo 
handlowe i w’ekslow'e w raz  z pos tępow aniem , 
w yk ład  po m adziarsko ; 3 )  s ta ty s tyka  i prawo 
górnicze, w y k ła d  po niemiecku.

— C esarz  w yjechać  ma 2 8  do Ischl dokąd się 
juz ud a ła  matka jego  a rcyks . ŻCilia : poczem po 
jedzie NPan na p rzeg ląd  wojsk do W erony , któ
ry się rozpocznie z d. 1 0  września.

— Br.;t eesars  i Ole t u i arcyks. Ludwik jest 
znacznie zd row szy .

— Ks. Maksymilian J ó z e f  B aw arsk i w raz  z fa
milią przybyli do Ischl.

— W ła d z a  w ojskow a odrzuc iła  s ta ran ia  p. 
B óhringera  o pozwolenie w y d aw an ia  zakazane
go p ism a : l)ie  G eisse l.

— W Kromieryżu a resz tow ano handlarza  by 
d ł a ,  który zm ienia ł 1 0 0  reńsko wy bilet banko
wy fa łszyw y .

— Listy z W enecyi donoszą, iż król wirtem berg- 
ski zabaw i tam do końca s ie rpn ia ,  poczem się 
uda do W erony na przegląd w o jsk ,  gdzie się 
z Cesarzem zjedzie.

— N arady odbyw ane obecnie w  ministeryum 
oświecenia nad w yk ładem  nauk i w ezw anie  ku 
temu inspektorów sz k ó ł  różnych prowincvj 
mają przywieść w rezultacie swoim znaczne 
zmiany pod względem wolności uczenia się i na
uczania , które ja ż  i tak znacznie ograniczone 
zosta ły . System naukow y p ru sk i ,  który zamie
rzono dawniej zap row adz ić  po austryackich

zarzuconym będzir

G a z e ty  W iedeńskie  podają ze Lw ow a d. | -  
sierpnia wiadomość o małem zbiegowisku; w ia 
domości tej nie znaleźliśmy w swoim czasie 
w gazecie  Lw ow skie j.  W czoraj było tu małe 
zam ieszanie, piszą dzienniki pomieniope: sp rze -  
daw acze  mąki nie chcieli sp rzedaw ać  kw artę  
maki pszenicznej niżej 2 0 k r .  walutą  ( 8 kr. m k.) 
Z andarm erya  się w to w m ie sz a ła ,  i sp rz e d a w a 
ł a  mąkę w ich miejscu po 5  k. m. k. do czeg,, 
sp rzeda jący  musieli się zastosować. Podobnież 
dz ia ło  się dziś z chlebem, który sprzedaw anym  
b y ł  pod dozorem przyzwoicie zachowującej się
ż a n d a rm e m .  „ , , ,

W czora j schwytano tu fa łsze rza  1 0 - re n sk u -  
wych biletów i oddano go w ła d z y  karnej.

N P an  postanowieniem 7 d. 16 sierpnia r. b. 
ra c z y ł  na wniosek ministra sprawiedliwość, na ,-  
ła sk aw ie j  zezwolić na żądane Prz ' j’,10?' n."i na 
stan spoczynku naczelnika o. k. W ism czsk.ego 
sądu karnego Ja n a  Dragulskiego.

W ie d e ń  21  sierpn a. Sąd wojenny wiedeński 
s k a z a ł  od 1 0  do 17 t. ni. 2 0  osob za zdradę 
g łó w n ą ,  u łatw ien ie  zb iegostw a, ; |*“*5 ll,A!f“ 
s ta tu ,  rozszerzanie  pism p idburza jącycli ,  m ia
nie podobnych mów, wreszcie obrazę w arty^ j 
obrazę  żo łn ie rzy ;  a między letni, za zdradę  
g łó w n ą ,  przez przygotowywanie do szerzenia  
zbrojnego powstania dla zwalenia monarchii i 
zaprow adzenia  republikanckiej formy rząd u :  
Ignacy Pick spekulant <riełdowy na lat 12  i J a n  
Riedler pozłotnik na 10 1st robót w  twierdzy.

u n iw ersy te tach ,szkołach  i 
zupełnie.

— G az. P o w sz . donosi z W iedn ia ,  iż ca ły  
referat tyczący się nowej pożyczki odrzucony 
zo s ta ł  jak o  niewykonalny. D o m y  zagraniczne 
o św iadczy ły  się stanow czo przeciw  premiom za 
p łacenie  s rebrem , przeciw różnicy procentów 
ni s re b ra ,  i innym warunkom uznanym za szko
dliwe, a stąd nowy zaczęto pisać projekt. Tr/.e- 
óa powinszować rz ą d o w i ,  że ma odw agę  z a 
rzucić plan pra owie e wyrobiony i nie p rzyw ią  
żuje doń żadnej w artośc i;  podwójnie powinszo- 
waćby  m ożna, gdyby administracya skarbow a 
o t rz ą s ła  się zupełn ie  z oblegających j ą  proje
k tan tów , którym zbyt d ługo  już nadstawiano 
przychylne ucho. Dozwolić spekulantom dow ol
nie sobie gospodarow ać na g ie łd z ie ;  n iechaj im 
rząd nie p rz e sz k a d za , i nie s taw a w w sp ó łz a 
wodnictwie na targu pieniężnym; finanse pań
s tw a dadzą się uporządkow ać operseyami lian- 
dlowemi, a nie manewrami giełdowem i. Dalej 
rad z i ,  aby minister więcej u fa ł  sobie i chw ilo
wemu położeniu i aby p rz e d ło ż y ł  pożyczkę do 
su bs kry p ry  i na 5"/» w okrąg łe j  summie 1 0 0  mi
lionów z łr .  po 9 3  lub 9 4  w yp łaca lnych  w  pa
pierach.

— Redaktor dziennika g radeck iego  U rchri-  
s te n th u m  Antoni K u cz e ra ,  os trzegany  już da 
w nie j,  skazany z o s ta ł  d. 1 9  sierpnia  p rzez  sąd 
p rzysięg łych  na miesiąc a resz tu  za  podburzani 
przeciw  religii.

— I). 2 2  sierp. 1 A t. ko r . donosi o pożyczce: 
•L C. Mość nakaże sobie p rzed łożyć  sp raw ę  po
życzki na radzie ministrów, zanim takow a p rzy j
dzie pod obrady rady s t a n u , a  to dla w y s łu c h a 
nia zdania każdego z ministrów osobno w tym 
przedmiocie. Z  pewnego ź ró d ła  dochodzi w ia 
domość, źe wszelkie w ersye  w  obieg puszczo
ne po i względem formy nowej pożyczki są  bez 
wyjątku f a ł s z y w e ; mianowicie rzecz  się tak  ma 
z okólnikiem tutejszych bankierów, którzy chcieli 
przypisać  panu ministrowi skarbu plan w y p ła 
ty procentów w srebrze  i papierach.

— W czora j p rzy b y ł  do W iednia  bar. Jakób  
Rotschild , j a k  mówią1, w  interesie pożyczki.

—  G w ardya  narodowa w O paw ie w y s tę p o 
w a ła  po raz ostatni w urodziny cesarskie. Od- 
tąd zgrom adzać się nie będzie , ale oczekiwać 
ba now a o rgan izac ją .

— Kurfirst Heski p rzybędzie  do W iednia .
D ra g a .  U rzędowe pragskie  dzienniki z a 

wierają następujące obwieszczenie  sądu wojen
nego na H radczyn ie ,  o czem pokrótce w sobo
tnim numerze C za su  nadmieniono:

W  ski (ku dochodzenia przez tutejszy c. k. sąd 
wojenny odbytego w sp raw ie  zbrodniczych za
machów z a sz ły ch  w kraju koronnym Czech na 
wiosnę 1 8 4 9  r., następujące nowo z a p ad ły  w y
roki, a mianowicie za  zbrodnię zdrady  g ł ó w " ^

i )  Karol Ś ladkowski z  P rag i  c z e s k i e ,  
cze rw ca  4 85d3 urodzony, katolik, stano " (? n.
go, po złożeniu wszyskich r y g o r o z ó w  kan \ 
na dr. p raw a, na śmierć przez powieszeni

2j  F ra n c is z e k  W ochocz z W o r l i k a  z d aw n e
go obwodu prachińskiego w Czec a , 
dnia 1 8 1 9  ur., katol., stanu wol., dawiej s p o ł -  
pracowinik kilku d z i e n n i k ó w  prag sk ich ,  te raz

bez za trudn ien ia ,  wreszcie w  r. 184  9 sek re
tarz  ówczesnej „Hzisziilskiej hospodarzsk ie j je -  
dnoty,“ na śmierć przez powieszenie.

4 )  F ranc iszek  Kolous z Libowic 1 9  s ierpnia  
1 8 2 4  ur., kat. wol. b. s łuchacz p raw a  na uni
wersytecie  pragskim, te raz  kapral pułku  B r n e -  
d e k ,  zdeg radow any  na prostego żo łn ie rza  na 
zaw sze  i na śmierć przez powieszenie.

ó )  Franciszek  Beranek z S te rnberg  w obw. 
Rakownickim w Czechach ur. 11 lutego 1 8 1 8  
katolik, żonaty, ojciec 4 ga  dzieci właściciel zie
mi i m łynarz  w Ledczu, w r. 1 8 4 9  przełożony 
low. gosp. r z j ’szuck iego ,  na śmierć przez po
wieszenie.

6 )  J a n  Toczek z T izebizu  ( W eisslhurn i)  obw. 
Itakownicki, w Czechach 17  sierpnia 1 8 2 5  ur. 
kat. wolny, s łu eb acz  prarva w P rad ze ,  na śmierć 
przez powieszenie.

7 )  F ranciszek  M uzyk z K now iża w obw. R a -  
kownickim 15 kwietnia 1811  ur. żonaty, ojciec 
5 ga dzieci, w łaścicie l ziemi i m łynarz ,  od dnia 
10 maja 1 8 5 0  sędzia  miejscowy' w Kn o wizie, 
na 15 lat ciężkiego więzienia.

8 )  Antoni Husak z Leczyc w b. Raków nic- 
kim obw. 2 i s ierpnia 1 8 1 9  ur. kat. ksiądz i 
pleban w Kwilicach w tymże obw odzie ,  cz ło 
nek i sek re ta rz  s tow arzyszen ia  gospodarskiego 
w W ia n ie ,  na 15 lal < iężkiego więzienia.

9 )  F ranciszek  Deras z Zieleniec w b. obw. 
Rakownickim ur. 2  sierpnia 1 8 1 1  r. katolik, żo -  
flaty, ojciec 7 g a  dzieci, w łaśc ic ie l  ziemi w Z ie 
lenicach ua 12 lat ciężkiego więzienia.

Dalej za  zbrodnię wspólnictwa w zdradzie  
g łów nej :

1 0 )  Andrzej Kramy z D  udiewicc obw. Pil— 
żeński, w Czechach i k?go maja 1 8 1 5  ur. kat. 
ksiądz, na wiosnę r. 1 8 4 9  administrator w T u- 
chom ierzycach , dalej proboszcz w Labskim K o
ścielcu, na 12 lat ciężkiego więzienia.

1 1 )  J ó z e f  Breycha z Pozdnia obw. R ak o -  
wnicki, 2  w rześnia  1 8 1 2  ur. ka to lik , żonaty , 
je iec  4 g a  dzieci i posiadacz ziemi w  Humnach

na 10  lat ciężkiego więzienia.
1 2 )  W a c ła w  Neumann ze Z w olonej wsi obw-. 

Rakownicki, 3  marca 1 8 0 2  ur. kat. żonaty , oj
ciec 6 g a  dzieci,  posiadacz ziemi i m ły n arz  w 
Strzebichow icach  na 1 0  lat ciężkiego więzienia.

Również każdy z tych osądzony cli uznany zo
s ta ł  winnym zwróceińa funduszowi kryminalne
mu solidarnie kosztów ca łe j  tej sp raw y  w az  z in
nemi karogodnemi indywiduami.

W yroki te w zupełności w drodze p raw a  po
twierdzone, zosta ły ,  w drodze zaś ł a s k i ,  kara  
śmierci u S łodkowskiego na lat 2 0 ,  u W och o -  
cza na 16 , u Józe fa  Koleusa na 1 6 .  u F ran .

15 , u Fran . B eranka  na 15 , u J a -Kolousa na
na Tuczka na 14  lat ciężkiego więzienia; zaś 
u Breychy i Neumanna na 5  lat ciężkiego w ię 
zienia z łagodzoną zos ta ła  itd.

N 1E J1 ( V.
F r a n k f u r t .  K w estya  publikacyi p ro toko łów  

posiedzeń Bundestagu, ma być na najpierw szem  
zebraniu za ła tw ioną .  G a ze ta  pocztow a  f r a n k -  
fu r t s k a  zos ta łaby  urzędow ym  organem Z w ią z 
ku, a dla utrzymania jej yye w łaśc iw y ch  gra 
nicach dziennika u rzęd o w eg o ,  w yznaczoną  by- 
ł a b y  komisya z łona  samegoż Z grom adzenia ,  
albowiem nie lj lko  u ch w a ły ,  ale i summarj'czny 
przegląd czynności Zgrom adzenia  zw iązkow ego  
byłby ogłaszanym.

W iadomość podana przez D eutsche  R eic /is -  
z e i tu n g , o sprzeciwianiu się Ro syi przystąp ie
niu A u s t r j i  ze wszj'.stkiemi krajami do Z w ią z 
ku ,  znajduje potwierdzenie sw oje  w  innych 
dziennikach, mianowicie w  A. A llg . Z y . ,  która 
p o w iad a ,  że  w obec oporu, nielylko gabinetów 
angielskiego i francuskiego, ale nawet ze strony 
rządu  ro ssy jsk iego , A ustrya  s p o w o d o w a n ą  z o 
stanie planu tego zaniechać. A lul!° Kofj f / a P °” 
tąd nie mocniej się ośw iadczy ła -  i ;,'‘ ‘y!lio tyle, 
iż oznajmiła w Wietiriiu i Berlinie, 'z  „sobie 
(ego n leżyczv“; przecież dontjshc stę m o żn a ,  
że w  razie ' zamiaru urzeczywistn ienia  owego 
projektu gabinetu wiedeńskiego, R ossya  s tano- 
wczoby się przeciw niemu o św iad czy ła .  M ów ią, 
że nowy język dy|donia*)Ci!n)^gn b in e tu  pefers-  
burgskiego, w y r a z o m  „ z j c z y  lub „n ieżyczy“, 
znacz n ie  silniejsze nadaje z n a c z - n r .  ’

_  Paryzkl wreszcie korespondent Ost-D eu 
ts c h e -P ost V"*:' w. m samym przedmiocie: 
Francy* 1 Ang i miały odnowić swoje p ro te -  
stacye P f ? 'c ') ' ' ' Cl,;lenju Austry i do R zeszy
niemi c.ka |- • e p ań s tw a  nietylko tu idą z’a
własną < ą - 1 s ią \ in te resem , ale dosyć pewną 
"  ”ł r7!° ‘ ‘ z ‘ w tym w zględzie  z Niemiec sąt.s t rzeczą ,
(lodżtgane. S ły sze l iśc ie  zapew ne o przybyciu 
ii' -l . 0* i ' , r \ z a )  pruskiego radzcv  poselstwa 
, ’ tu,J/-iez, że bawi on tu pod pozorem s tu -
h o w ani a s tanu  “rzeczy  we Francyi. (Czytelnicy 
• . . .^  Pr7')’pomną sob ie ,  cośmy o radzcy B ork 

pisali). Pose ls tw o  to jego  tyrzy jednak  mniej 
sp ra w  francusk ich , ja k o  raczrj niemieckich: i 
z d-.brego ź ró d ła  dowiaduie się, że o trzy m a ł  
on zlecenie n a m a w i a ć  rząd francuski, aby trw a ł  
w7 proteście sw oim , przeciw wcieleniu k ra jów  
austry jackich  do Z w iązku  niemieckiego.



4 CZAS z Poniedziałku 2 5 . Sierpnia 1851 .

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  24 sierpnia. Pięknym b y ł  dzień dz is ie jszy— Jak 

m a ło  dni tego l a t a j  to też m ało -k iedy  tak  ogromny pociąg  
spacerow y  od jeżdża ł  do Krzeszowic.  Kilka se t  osób liczne 
zape łn ia ło  wagony. Niespodzianka, k tó ra  o czek iw a ło  p rz y 
byw ających  gości do tego ulubionego od K rakow ian  miejsca, 
hojnie wynagrodzi ło  t rudy upa łu  i kurzu  przejażdżce  to w a 
r zy szą ce .  Publiczność z a s t a ł a  w K rzeszow icach  wyżynek. 
Z m iana  w stosunkach w łośc iańsk ich  nie zm ie n i ła ,  Jak wi
dzimy, dawnego zwyczaju .  S taropo lsk im  przeto obyczajem 
dzisiejszy dziedzic K rzeszowic Hr. Adam l otocki obchodził 
szczęśliwe ukończenie żniwa w h rabs tw ie  Tęczyńskiem — a j e 
żeli przypomnimy sobie,  że dzisiaj świętego Bart łom ieja ,  to 
tem-snmćm oddamy spraw ied l iw ość  pilnej, dobrze urządzonej 
i gorliwej adm in is tracy i  tego klucza, j a k  niemniej dobrej 
woli i pracowitości  m ieszkających w nim w łośc ian .  Tym 
też  to w łośc ianom  pan hrabia  Potocki su ty  w y p r a w ia ł  w y 
żynek, dodajac do zw y k ły c h  tej w iejskićj  uroczystości  zabaw, 
lo toryą ,  do k tórć j  przypuszczeni byli , prócz s łu ż ą c y c h ,  tojest  
fornali ,  w o la rz y  itd., ci z w łośc ian  , k tó r z y  się pracowito
śc ią  i dobrą chęcią przy żniwach odznaczyli . I tutoj n a tu r a l 
nie ]os puszcza ł  wodze sw ym kaprysom , z tą  ty lko  różnicą.  
ł e  ko ło  fortuny za każdem obrotem przynosi ło  w y g ra n ą  (ho 
w szystk ie  losy b y ły  w y g ry  w n jące j  ale ni er ówne i ni erówni e  
rozdzielało  dary .  Nie m ało  by ło  śmiechu, gdy w obec licz
nie zgrom adzonych widzów hoża dziewczyna odb iera ła  z r ą k  
dziedzica parę  o s trych  b rzytew, a sk rzę tn a  gosposia  z g r a 
bną na  cybuszku fa jeczkę,  pas fo rnalsk i  lub czerw oną  czap
kę, a  nawza jem, gdy k rępy  K rzeszow iak  s k ł a n i a ł  się do 
nóg dziedziczki , dziękując za  chus tkę  na g łow ę,  paciorki lub 
ubranie z kwiatów. Śmiechy i w eso łość  p rzen ios ły  się po
tem do p rzerw anych  tańców pod cieniem ro z ło ż y s ty c h  drzew 
na  zielonej m u r a w i e . -  Ż w a w y  K rakow iak  c ią g n ą ł  sw e pano 

g łoszone  w narodow ych  s t ro fk ach  i a r c y  śm ia łyc

1 8 1 0
1 8 1 5  —
1 8 2 0  —  
1 8 2 5  2 8 3 ,2 3 6
1830  1 ,4 1 4 ,2 6 2
1831 1 ,8 5 7 ,2 7 8  

2  4 0 5 ,8 8 4
2 4 7 ,6 2 5  
1 3 1 ,5 6 6  

4 6 ,5 3 0  
1 6 2 ,7 7 8  
4 3 2 ,3 6 9

4
8  50

3
4
5
6
7
8 
9

— 103  3
— 6 3  8
— 6 7  11

9 ! ,3 4 8  6 8  7
5 6 0 ,2 4 9  64  
6 2 7 ,7 4 2  6 6  
2 2 4 ,6 6 8  5 8  
1 7 0 ,0 9 2  5 2  11 38  
1 4 9 ,5 5 4  4 6  2  35  

8 4 ,6 8 4  39  
2 7 9 ,6 0 2  4 8  
3 4 6 ,3 2 5  55  
4 3 9 ,9 1 0  6 4  
7 9 3 ,6 0 6  7 0

1 ,2 4 0 ,1 3 8  
2 .6 3 8 ,5 9 3  

1 8 4 0  1 ,9 9 5 ,1 5 3  1 ,5 5 2 ,6 9 7  6 6
1 2 ,4 0 9 ,7 5 4  1 ,2 7 5 ,6 5 6  6 4
2  2 ,7 2 2 ,3 0 5  1 ,1 5 1 ,8 2 7  57
3 9 3 2 ,8 6 6  4 4 0 ,9 5 5  5 0
4  1 ,0 9 7 ,9 6 3  9 8 7 ,7 4 4  51
5  8 4 4 ,5 3 3  9 2 4 ,2 5 6  5 0
6  1 ,4 3 7 ,3 3 6  3 ,3 6 3 ,8 1 0  5 4
7 2 ,6 5 0 ,0 5 8  8 ,6 3 7 ,3 7 7  6 9
8  2 ,4 7 7 ,3 6 6  1 ,7 3  ,9 7 4  5 0
9  4 ,5 0 7 ,6 2 6  3 ,7 7 8 ,4 3 5  4 4  

1 8 5 0  3 ,9 3 6 ,5 1 4  3 ,8 5 8 ,3 3 2  4 0
A le Anglia nie samej tylko pszenicy po

trzebuje. Rozmaitego rodzaju ziarno i mąka 
_!znajduje tam przystęp i odbyt.

Oto jest stan urzędowy importacyi zagra-

4  35  
9  4 0  

10 4 3  
4  4 5  
6  51
4  5 0
5  4 3  
5 4 5
2  4 7
3 4 5  
9  4 5  
9  55
5  6 7
6  38  
6  36
4  33

4
5 

10  
10

9
4
7
6

n a u i c ,   -  • • •  j ^ » • i  > •  I I  •  '  •  •  •

zw rotkach ,  aż  po zachodzie  s łońca .  Dodać winniśmy, iż z nic n i c Z f lĆ j  Q 0  CałĆj W i e l k i e j  B r y t a n i i

Bobu
Kukurydzy
Gryki
Rożnych

ł* r* v  j e c h a l i  d o  K r a k o w a  nd dnia 22 do dnia 23 s ie rp n ia : 
Reis inger A leksander ,  Duniecki Józef.  F r ie s  J a n  baron ze 
L w ow a.  Hosch E d w a rd  ze S t ry ja .  Oczkowski Ludwik pro
fe so r  z P rzem yśla .  S t a r z c w s k i ,  Bieczyńska E m il ia ,  P ie rz 
c h a ł a  Ignacy z Drezna.  Modrzejewski W a le n ty ,  Kontecka 
Sa lom ea . Potocki Adam h rab ia  z W a r s z a w y .  Rzewuski G ra -  
cyan  ksiądz z Polaki,  Heer Emilia  z T a rn o w a .  Babecki Leon 
z W iednia.  Ja s iń sk i  A leksander,  Ja s iń sk i  K saw ery  z Pragi .  
P ie t ruski S ta n i s ł a w  z Wcnecyi.

W y j e c h a l i : Popiel do Polski. W isse l  J ó z e f ,  S u h r  Adolf 
do Rosyi. Hosch do Cieszyna- L e w a k o w sk a  O ktaw ia  do 
W iednia.  T a b a c z y ń s k i  Antoni do Poznania.

n
n
n
n
v
r>
n

m a ł a  pociechą widzieliśmy dziarsko i ochoczo wywija jące!  
pary ,  pokrzepiające s i ły  um iarkew anem  użyciem trunków. p s z e n jCy  k w a r t e i ”. 
którego nadużycie byw ało  dawniej  zwykle smutnem takow ych  .

- t JG C Z n i lC l l ld  ąą
uciech następstwem. | "

— Przed k i lką  dniami donosi liśmy o próbie żniwiarki  M a c - U w s a  
Corminga odbytej  w ł to d i io y  z dosyć pomyślnym skutkiem, / y t a  
Pospieszamy zawiadomić osoby, k tóreby próbie tej  żniwiarki G l 'O c l l U  
poprawnej przez pana Ju l ian a  Konopkę i celowi odpowia- 
dającćj przytnmnemi być sobie ży c z y ły ,  iż tak o w a  odbędzie 
się w K rzeszow icach we środę, to jest  dnia 27 b. m. po n a 
dejściu pociągu kolei żelaznej z Krakowa.

— Budowniczy aus t ry ack i  Skuder i ,  zos ta jący  w służbie  ro 
syjskiej, k tó ry  w iększą  część nowych budowli rządowych 
s t a w ia ł  w kra ju  zakaukazk im ,  budow ał  te raz  w o jskow y  ko
śc ió ł  w Ty flis i w ła ś n ie  z n a jd o w ał  się w c e r k w i ,  kiedy 
świeżo w ys taw iona  kopuła  sp a d ła  i z a b i ła  go w ra z  z 50 
robotnikami.

— Nowo Y orkskic  dzienniki podają  p rz y k ła d  oryginalny  
zadosyć uczynienia.  W  Natchez podróżny użal i ł  się przed 
kapitanem s ta tku  parowego, iż tamże w domu g ry  zg in ą ł  
mu pugilares.  Kapitan udn ł  się do jv łaśo ic ie 'a  domu i żądał  
zw ro tu  pug ilaresu  temi s ł o w y :  „Doję wam tyte ozasu .  ile 
potrzebuję dla rozpalen ia  k o t ła ,  jeź l i  pugilares zwróconym 
nie będzie, to c a ł y  dom zemną pop łyn ie . 11 Gospodarz  z a c z ą ł  
ża r tow ać ,  ale w kró tce  potem n a d p ły n ą ł  kapitan drugi raz,  
a z nim ludzie i ogrom na lina okrę tow a, k tó rą  dom obwinąć 

k a z a ł .  Gospodarz  o śm ia ł  się jeszcze ,  ale za  danym przez k a 
p itana znakiem, aby s ta te k  zwolna r u s z y ł ,  dom trzeszczeć  
z a c z ą ł ,  a  w tej niebezpiecznej chwili n a s tą p i ła  kapitulaoya 
i pug i lares  oddano.

— Ku r y  er M ozelli donosi , że w Vaux niedaleko Metz 
znajduje się o lbrzymia jab ło ń ,  m ająca  obwodu w koronie do 
500 stóp, a  k tó ra  mimo niesprzy ja jące j  pory  kwitnienia ,  ob
ro d z i ła  w przecięciu na każdą stopę powierzchni 8  Jabłek.
Gdyby stosunek ten do ca łe j  m assy  ga łęz i  d a ł  się zas toso
wać, potrzebaby 4  ł a d o w n y c h  wozów do zebrania owocu.

— S tan  W i s ł y  pod K rakow em  4 ' / ,  stopy.

w r. 1 8 4 9  w r. 1 8 5 0  
4 ,5 0 7 ,6 2 6  3 ,7 7 8 ,4 3 5
1 ,5 5 4 ,8 6 0  1 ,0 4 2 ,8 0 1

n
r>
r>
n
n
n

1 ,3 6 8 ,6 7 3  
2 5 6 ,3 0 8  
2 8 5 ,4 8 7  
4 8 5 ,4 3 0  

2 ,2 4 9 ,5 7 0  
3 0 8  

1 ,7 4 9
1 0 ,7 1 0 ,0 1 1  8 ,0 0 1 .6 9 1  

w r. 1 8 5 0  
3 ,8 5 8 ,3 3 2  

106
5 ,8 3 9

w r. 1 8 4 9  
3 ,9 3 6 ,5 1 4  

2 2 4  
4 0 ,0 5 5  
2 4 ,7 3 5  

3 0 0  
a

1 0 2 ,1 8 1
1 ,0 9 5

Mąki pszennej cent.
„ jęczmień. „ 

owsianej „ 
żytniej „ 
g r o c h o w e j  „  
b o b o w e j  „
kukurydz. „
gryczanej „ _________

Mąki razem centnar. 4 ,1 0 5 ,1 0 6  3 ,8 ł6 ,8 0 6
Redukując wazystko na 

kwartery ca ły  import
w r. 1 8 4 9  b y ł 1 1 ,8 8 2 ,8 9 8  
w r. 1 8 5 0  „ 9 ,1 0 9 ,3 4 0

 J Francy a przed rokiem 1 8 4 5  niezbierała
   dosyć zboża na własne w yżyw ienie, i w z w y-
   !czajriycli latach 17 dni kupnym chlebem żyć
   'musiała. Ogromne ceny wyw ołane nieuro-
51 11 dzajem 1 8 4 6  r. zachęciły tamecznych rol- 
5 3  3 nikow do staranniejszego gospodarstwa, a

8  przy dostatecznych kapitałach, żyznej roli, 
6  oraz klimacie ułatwiającym 1 0 - miesięczny 
4  w egetacyą, ju* " roku 1 8 4 8  Francya mo— 
4  hła w ysłać  za granicę 1 ,9 9 4 ,3 1 0  centna- 
2  rów my ki i pszenicy; w r. 1 8 4 9  wy\ 

niósł się do 2 ,9 0 3 ,4 2 1  centnarów,
1850  przeszedł 4  miliony centnarów. Jestto 
zadziwiajycy i inoże nieznany fakt w dzie
jach g o s p o d a r c z y c h , żeby kraj wielki, ludny 
w trzyletnim  peryodzie z importacyjnego, sta<l
się exportacyjnym.

Podług urzędowych liczb, udzielonych przez 
konsulat, F ra n cy a  wrozmaitego rodzaju ziarnie- 

importowała wartości exportowała wartości 
w r 1 8 4 0  6 1 ,0 0 0 ,0 0 0  fr. 2 2 ,0 0 0 ,0 0 0  fr.

4 4  8 6 ,0 0  ,0 0 0  „ 3 8 ,0 0 0 ,0 0 0  „
4 6  1 3 3 ,0 0 0 ,0 0 0  „ 4 1 ,0 0 0 ,0 0 0  „
4 9  1 7 ,0 0 0 ,0 0 0  „ 7 1 ,0 0 0 ,0 0 0  „

Cyfry z bieżycego roku jeszcze większy 
przewagę na stronę exportu okażą. Wpraw  
dzie położenie Francyi do handlu zbożowe 
go z A ngliy bardzo jest szczęśliw e, fracht 

asekuracye m a łe , nawigacya ca ły  rok o -  
twarta, a na hasło najmniejszej poprawy 
okręta z portów francuzkich w kilkanaście 
godzin stajy na Tamizie co właśnie liande 
rnyky w workach robi możliwym i łatwym, 
i co jest p o w o d e m ,  że myka francuska od 
angielskiej piękniejsza, wciska się już na 
wszystkie bez wyjątku Wielkiej Brytanii targi.

Ameryka, podobnież przed 1815  rokiem 
wcale prawie pszenicy do Europy nie w y
s y ła ła , zaledwo zbierając dosyć na obfite 
wyżywienie powiększającej się w ogromnych 
proporcyach ludności.

Oto jest urzędowy obraz produkcyi, ex -  
portacyi i wartości zbiorów zbożowych w A m e- 
yce od 1 8 4 5  roku.

rzędny, w ostatnich latach znacznie się już 
polepszył, i dla taniości, łatw y, szczegól
niej w Irlandyi znajdował odbyt.

Oto jest tabella exportu w ostatnich 13tu 
atach. z Galacza. Ibraiły.

p sz c n .ła sz . kultur, ła s z . p sz e n .ła sz . kukur. J as*.

8 ,6 9 6  
5 ,8 3 7  

13 ,376  
1 8 ,9 0 3  

3 ,5 3 9  
9 ,3 5 3  

1 4 ,0 6 6  
1 7 ,4 0 2  
1 5 ,7 1 0  
3 3 ,6 6 2  
3 1 ,8 6 0  
1 4 ,3 7 2  
2 4 .8 1 9

1 ,1 6 7 ,1 7 7
9 4 ,0 7 8

1 8 2 ,5 5 9
4 4 9 ,4 9 3

1 ,286 ,281
2 9 6
571

9 6 0  
66

11 ,4 0 1
9 6

1837  
8 
9

1 8 4 0  
1

9 ,8 3 8  
17,181  
14 ,811  
1 3 ,0 5 6  
1 0 ,0 8 4  
1 5 ,4 6 7
10 ,763
1 6 ,6 5 3
1 8 ,0 0 3
1 1 ,0 9 0
1 8 ,0 8 6
1 1 ,3 6 0
1 6 ,9 0 2

7 ,5 7 9
6 ,1 3 2

1 4 ,3 1 8
1 3 ,2 5 9

8 ,4 6 9
1 6 ,0 1 2
3 2 ,2 3 4
3 1 ,7 8 8
3 1 ,4 9 1
3 2 ,7 5 2
39 ,0 8 1
1 5 ,9 4 8
12,901

2 ,4 3 1
3 ,7 2 0
5 .7 1 7
6 .8 5 8
2 ,6 8 1
1 ,6 2 2

1 2 ,1 3 0
1 2 ,8 2 2
12 ,4 7 1
16 ,3 1 4
6 1 ,9 1 5
2 9 ,2 1 1
3 2 ,7 7 1

2
3
4
5
6
7
8
9

A  zatem w roku 1 8 4 9 , M ołdawia z 2  
portów tęż samy ilość pszenicy co Gdańsk, 
a do tego 5 7  tysięcy łasztów  kukurydzy 
za granicę w ysła ła .

Dow ozy z portów m orza  Azow skieyo  
w ostatnich latach, zwracajy uwagę handlo
wego świata; a jaka ztamtyd w bliskiej 
przyszłości może powstać konkureneya, o -  
każe następne wynotowanie ruchu w trzech 
głównych portach.

Ogólny export 
Tagan- Ma- Ber- w r o k u  

róg ryopol dyański 1850 1849
Pszenicy faszt. 22.300 7300 8,100 47,700 

9,400 300 800
600 60 
— 800 
400 11,200 
— 12,600

400 
28,300 
32 200 

4.600

zagraniczny

SPRAWOZDANIE 
z obrotu handlow ego zb ożow ego , drzew

nego, tudzież innych płodów w r. 185 0 .
przez A lek san d ra  M akowskiego.

w r. 1 8 5 0  mniej 2 ,7 7 3 ,5 5 8
kwarterów;

co jest skutkiem obfitości zbioru 1 8 4 9 , w po 
równaniu ze zbiorem 1 8 4 8  roku.

Z  tego , co poprzedza, daliśmy wyobraże
nie o ilości zboża zagranicznego, potrzeby 
Anglii zasilajycego. Zastanówmy się wkrót- 

ości nad produkcyy tego kraju.
Podług opinij poważnych ekomistów, a 

szczególniej opierając się na raportach komi
tetu , na ten cel przez parlament wyznaczo
nego , przyjyć można: że A n g lia , Szkocya  
i Irlandya, razem w zięte, obsiewają rocznie 
pszenicy 6  milionów akrów (akre równy jest 
2 1 7  prętom kwadratowym polskim ), a na 
każdym akrze w przecięciu, zbierajy 2 6  bu- 
szli ( 8 ‘/3 korcy w arsz.). Co w zwyczajnych 
latach bioryc okrygłe liczby, wydaje około 
2 0  milionów kwarterów ( 2  miliony łasztów ) 
pszenicy. W  latach obfitego urodzaju, jak 
np. w 1 8 4 9 , zbiór Anglii m ógł być 10 d0 
15%  w yższym , i dojść do 2 2  albo 2 3  mi
lionów kwarterów^. W  roku zas m ało(Ciąg d a ls z y .— Ob. Nr. 149 „Czasu*.)

Oto jest tabela pszenicy i mąk' Pszenn^  dzajnym , jak np. 1 8 5 0 , zbiór należy 
w ciygu ostatnich 2 0  lat do Angin *P™wa“ cować 1(j do |g iy  „j^ej średniego, 
dzonej. Obok importu kładziem y średnie an- o(j 1? ^  l g  mi]ion^w kwarterów.
g ie ls k ie  ceny p sz-u iicy  z  c a ł e g o  r o k u , a  w o -  S y  to dane zbliżone, od prawdy jednak 
statniej kolumnie zamieszczamy średnie ^ " 7 , n ieodległe, a o ile na ich n ie o m y ln o ś c i opie-

u r o

sza-
tojest

C ały  zb ió r p sz en i
cy w  S tan ac  . Z.je- 

czo n y ch  w y n o 
s i ł  k w a rte ró w

1845 13,318.500
6 14,650,350
7 14,280 ,6^5
8 15,795,575
9 16,090,000

Ilo ść  w y ex p o r- 
to w anych  

w  k w a rte ra c h

S r e d n a  cena 
k w a rte ru  

w  dolarach  
doi. cent.
6 56
8 32

11 02

W arto ść  w  do la
rach  ca łego  

zb io ru

87 ,375,360
121,890,912
159,743,700
164,272.986
148,028,000

95.733 
1,632,647 
3 ,289,054 
1,703,959 10 04 
1,520,950 9 20

W artość dolara jest około 9 złotych pols.
Musimy tu zwrócić uwagę na szczególny 

fenomeni przedstawiajycy się z liczb powyż
szych , to jest, że lubo produkeya zboża 
zwolna postępuje , a exportacya ( z  wyjątkiem 
1 8 4 7 ) w jednostajnych zostaje granicach, 
średnie ceny zboża podnoszą się tak, że 13 
milionów kwarterów w 1 8 4 5  warte były 87  
milionów, a 13 milionów kwarterów w 1 8 4 8 , 
podniosły się do 1 6 4  milionów dolarów, co 
najdotykalniej wzrost bogactwa krajowego 
w Stanach /jednoczonych poświadcza 

Okazuje się z tego, co poprzedza, że A -  
meryka w przecięciu nad 1 5 0 ,0 0 0  łasztów  
pszenicy i mąki niedostawia, i że na ceny 
dzisiejsze, exportacya niepowiększy się. Gdy
by wszakże w Anglii ceny stałe m iały się 
podnieść, odleglejsze prowineye Ameryki 
przyjdy z produktami, a przy kolosalnych 
kapitałach i środkach, jakienti Stany dys-  
ponujy, teraźniejsza exportacya zdublowany 
i stryplowany byćby m ogła. Ogromne do
wozy myki w 1847  r. do Anglii i Francyi rzu
cone, i s iły  nadzwyczajnej produkcyi, i po
tęgi mechanicznych środków, i zadziwiającej 
łatwości dostawy z dalekich przestrzeni ja 
sno dowiodły.

M ołdawia i W ołorhy, przez poprawę go 
spodarstwa
komunikacyi, coraz więcej z b o ż a  e x p o r t o w a c . ^  1851

10,500 
1,060 

29,100 
43,800 
17,200 

— 129,700 207,400
nasze cytacye , nie

32 500 
7,600 
2.000

54.700
31.700 
18.600

Siem. In. faszt.
* rzep. „

■Łoju cetn.
Wefny cetn.
Skór suro\v.
Żagl. płótna ar. 129,700 - 

N a tern kończymy 
theye zajmować uwagi czytelników expor- 
tami ze źródeł zwyczajnych, a w handlu 
dobrze znajomych, pochodzycemi.

(Dokończenie nastąpi.)

Kors papierów publicznych i pieniędzy.
W i e d e ń ,  fi n r  tu  telegraficzne % dnia 2 3  sierpnia. 

iki 5-pro<\ 969/|6 — Metaliki 4 ł/t -proeent.  8 4 % . — Met i lik i 
t -p roc .  7 4 % . — 4 proc. * 1850 r. 9 0 % .— 2 % -p ro c .  58 — 
l-i>roc. 1 9 % .— Metaliki % oiągn. 7. 1839 r. ea 3 1 0 % ,  300 — 
l u g s h u r g  1 19 1/ 4. — l i o n d y n  11 41 k r .  — P a r y x  14Q.  
Ik c y e  B ankowe 1246. Akcye  kolei żel. półn. Ferdin. 1525. 

Kurs krakowski z dnia 25 sierpnia. Banknoty 9 1 Pi l
skie papiery —. — Pruski  kuran t  1 0 6 ')v  — l jn p r r y a ły  
ros.  35 gr . — . Ruble s rebrne  1 0 1  '/,. Dukaty  2 0  atp. 9 — 
L is ty  zas taw ne Król. Pols. z kupon. I 0 0 3/ , .  — Li»ty n a 
staw. galie.  z kup. da ją  8 7 J/( ćądają  8 8 ' /,. — Cwane, t t s ro  
106V, nowe 1 0 7 ‘/6.

K l i r s  w i e d e ń s k i  z linia 23go s ie rpn ia .— Metaliki 9 6 5/ , . — 
Nowa p o ty czk a  8 4 5/s . — Akeyc Banku wiedens. 1 2 4 5 .— 
Akoye Kolei te lazn .  I52 ' /S.— Agio od r.łota 24, od s r e 
bra  "l8 % .

K u r s  w r o c ł a w s k i  z dnia 23 sierpnia.  Banknoty a u s t ry a rk ie  
8 6 '/4.— Polski k u r a n t 94'/»•— Łusty zas taw ne  Królest  Pels, 
nowe i dawne 9 5 ' / ^ . — Akcj’e kolei Żelazn. Krak. -  gó rno -  
szląs. 84 Vs .

Ner 5564. C E S A R S K O - K R Ó L E W S K I  TRYBUNAŁ [182]
IHinsla Krakowa i Jego Okręgu.

Stósownie d o  artyk. 13 us taw .'’ "W UecznóJ z roku 1844, 
w zyw a m ających prawo d o  spadku, po Ą nn;e z Oolańskirli  
Rybczyńskiej pozostałego, aby się w terminie miesięcy Sell 
d a  c. k. T ry b u n a łu  zgłosil i  — w razie bowiem przeciwnym, 
s p a d e k  z g ła sz a ją c y m  się pp. anowi i F loryanow i G o L ń -  
skim braciom zm ar łe j  m ‘ ly tu ł  w łasności  r e a ln o 
ści p o d  N. 9 7i W  gminie VII Kleparz stojącej  na imie ty c h 
że przepisanym zostanie.

Kraków dnia 20  sierpnia I 8 0 I r.
S ę d z i a  pi e / y  d u j ą c y  P A R E Ń S K I .

( 1 - 3 )  __________ S ek re ta rz  P. B u rzy ński.

Obwieszczenie! ^

we Francyi, redukując je dla jasności dô  
miary i monety angielskiej. W  cenach an
gielskich sięgam y roku 1 8 0 0 .

IloŚĆ pszenicy  Jllośc mąki z a -  Ś redn ia  c a ło -  S red . c t ło r .
granioznćjzagran icznej ,

wprowadzonćj
do Anglii 

w k w a r te ra c h

ro czn a  cena cena p sz e- 

wprowadzonej _ nic>' we
do Anglii  

w cen tnarach

w  A nglii za  hwarter

I . a t a
1 8 0 0
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l-aćby się można, Anglia w 1 8 5% i roku,
5  milionów kwarterów 5 0 0 ,0 0 0  łasztów  wię
cej , niż w roku 1 8 49/50 zagranicznego ziarna 
potrzebowaćby musiała.

Zobaczmy bliżej źródła ważniejsze, z któ
rych i zwyczajne około 1 miliona łasztów  
potrzeby, i nadzwyczajny z nieurodzaju 1 8 5 0 ’ 
roku pochodzący deficyt Anglia zaspokoić  ̂ !l0 
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